
Na froncEe wschotfatfnr Esassgöf *s»©fe6|. — PSänowo salęte nowa stanowiska
saga południowym froncie tunatoAsklm .

7. K w a te ry  G łó w n e j F ü h re  
ra  u n ia  8 k w ie tn ia .

N a c z e ln e  Dowództwo Sit 
Z b ro jn y c h  p o d a je :

Na froncie wschodnim nao- 
pół panuje spokój, Odosob 
trione nieprzyjacielskie atak' 
na. przyczółek mostowy Ku

bań i nad środkowym Doń- 
tem odparto.

N a południowym froncie 
tunetańskim niemieckie i włos 
kie wojska stawiły zacięty o- 
pór wielce przeważającym si­
łom atakującego nieprzyjacie­
la. Nieprzyjacielskie oddziały 
pancerne, które sic przełamały,

Boliwia zmuszona przez USA
glo wypowiedzenia wojny państwom 

Paktu Trzech
BERLIN. (DNBV. Po całko 

witym uzależnieniu Boliwii 
przez Siany Zjednoczone, zo­
s t a ła  ona obecnie zmuszona — 
w swiązlup-ż wizytą wicepre­

zydenta Stanów Zjednoczo­
nych, Wallace'a, -  do wypo­
wiedzenia wojny państwom 
Paktu Trzech,

B r y ty jc z y c y  pobici
na granicy burmariskiej

zatrzymano w zaciętych wal­
kach, zaś próby okrążenia uni: 
cestwiono. Planowo zajęto no­
we stanowiska. N a środko­
wym i północnym odcinku 
frontu spełzły na niczym kil­
kakrotne nieprzyjacielskie na­

tarcia z  wielkimi stratami dla 
przeciwnika.

Szybkie niemieckie samolo­
ty bojowe atakowały wczoraj 
ważne wojenne obiekty na 
wyspie Wight i na południo­
wym wybrzeżu Anglii.

Włoski komunikat wojenny

T. ....

TO K IO , (DNB). Cesarska 
.•/afera główna podała w 

czwartek, że japońskie oddzia 
ty  wojskowe, które podjęły w 
końcu marca akcję na wielką 
skalę przeciwkb stojącym na 
granicy burmańsko - indyj­
skiej od, końca grudnia od­
działom armii brytyjskiej, oto 
czyły je i pobiły. Akcja oezysz 

'■ -ę.ąc«, pEKcwwko resztkom

w o js k  je s t o b ec n ie  w  
toku.

TOKIO, (D NB) Według 
komunikatów zagranicznych 
korespondentów w  Czungkin- 
gu, trzy następujące po sobie 
ataki lotnictwa japońskiego na 
Lischui wywołały laki skutek, 
że tamtejsza" administracja pro 
wincjonalna i kierownictwo 
wojskowe wstrzymały swoją 
działalność.

RZYM. (D N B). Włoski 
komunikat wojskowy ze »środy 
ma następujące brzmienie: 

Kwatera główna sił zbroj ­
nych 'oznajmiła:

N a południowym odcinku 
frontu tunetańskiego ożywiła 
się znowu bitwa na szerokim 
froncie, ponieważ nieprzyja­
ciel po gwałtownym przygoto­
waniu artylerii zaatakował sil 
aymi oddziałami czołgów. 

Włoskie i niemieckie -myś­
liwce zestrzeliły w walkach 
powietrznych sześć samolotów, 

pełnym jO ’qrona z ziemi zestrzeliła je­
szcze jeden samolot.

6 kwietnia po południu żrzu 
city samoloty nieprzyjaciel-

Gandfii zam ierza  pościć
a ±  « f o  ś m i e r c i ?

SZTOKHOLM , (D N B).
Londyński korespondent 

f: Stockholm Tidningen“ do­
wiaduje się z wiarygodnego 
źródła w New Delhi, że Gan­
dhi zamierza pościć aż do 
Śmierci. Być może, że zamiar 
fen ma swoją przyczynę w 
tym, że znany lekarz dr. Chan* 
b Roy, który zwykle opieko

wał sie -Gandlum, nie otrzy­
ma? zezwolenia na zbadanie 
Gandhiego w jego więzieniu. 
Roy bowiem jest nie tylko 
znakomitym lekarzem, lecz 
także wybitnym człowiekiem 
w partii kongresu oraz jed­
nym z najbardziej zaupiiych 
Gandhiego,

Dwóch gubernatorów
m  Frareuskfej ©ssjattie

■ ;VuZX ’1 0 i .M . (D N B ) , W ed łu g ’
ćk-a ie s ieh lś  p rz e d s ta w ic ie la  dyplo­
m atyczn eg o  a g e n c ji R e u te ra , J e a n

R a p e n n e . m ia n o w a n y ra m ie n ia
g e n e ra ła  G ira u cT a  g u b e ran to re m  
G u ja n y  F r a n c u s k ie j , o b ją ł a d m i-  
r ü ,  k o w a n ie . N ie z a le ż n ie  od tego 
ti& s ta n o w isk o  g u b e rn a to ra  G u ja ­
n y , m ia n o w a ł g e n e ra ł de G a u lle  —  
H a u r y  cego E a r to u  s  f ra n c u s k ie j 
a łu ż b y  k o lo n ia ln e j i  zn a jd u ją ce g o  
etę ob ecn ie  w  B r a z z a v i l le , gd zie  e -  
ez .eku je  na  sam o lo t.

J a k  w iad o m .- w ia t k ę  k o lo n ia ln e

skie bomby na zamieszkałe 
dzielnice Trap ani, Raguzy i 
Messyny. Donoszą o ciężkich 
szkodach w domach mieszkał 
nych oraz o 40 zabitych i z 
górą stu rannych wśród lud­
ności cywilnej w Trapani, 
6 zabitych i 9 rannych w Mcs- 
synie. Podczas tych ataków 
stracił nieprzyjaciel siedem sa 
molotów. Dwa, trafione przez 
myśliwce włoskie, spadły w 
pobliżu Cap d‘.Armi i Ćap 
Spartivento, pięć zestrzelonych 
zostało przez obronę z ziemi, 
z tej liczby trzy spadły koło 
Trapani, jeden kolo Taormina 
a jeden w pobliżu Seiii do mo­
rza.
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Duch b o jo w y  W łoch
Al, RZYM. Od chwili, gdy po ® solistów z wielkiego chór.:, 

wylądowaniu Amerykanów w Af­
ryce Północnej i po rozpoezęeiw 
anglosaskich ataków terrorystycz­
nych wojna stała się dla Wioch co­
dzienną rzeczywistością, prasa fa­
szystowska stale nalała możność 
przytaczania pięknych przykładów 
ofiarności, w których wyrażała się 
zdecydowana woła walczącego 
frontu i ludności cywilnej.

W artykule zatytułowanym „De­
cyzja narodu“ podkreśla Fonta- 
nelli, naczelny redaktor „Lavoro 
Fascista“, fakt, że podawane przez 
gazety epizody „nie stanowią jak­
by sporadycznych manifestaeyj, 
wysuniętych przez inteligentną 
propagandę na pierwszy plan dla 
wzmocnienia włoskiego morale bo­
jowego“, lecz że chodzi tutaj raczej

którym wyraża się wola narodu 
w ło sk ie g o , „świadomego znaczeni» 
obecnej chwili“.

I  tak opublikowane przez gazety 
wyjątki z listów sardyńskiego pisa­
rza C e sa re  I*csce stanowią wymów 
ne świadectwo nastawienia czło­
wieka, uczestnika już pierwszej 
wojny światowej, który mimo swo­
ich 54 lat zgłosił się dobrowolnie na 
front wschodni i tam poległ. Fes- 
cc, którego owdowiała żona jest 
również cenioną i bardzo poczytną 
pisarką, ukazuje się, w swoich li­
stach jako skromny i cichy bojow­
nik, który, jak głosi jego nekrolog, 
zrozumiał, że w epoce wielkich wy 
darzeń i wielkich rozstrzygnięć na­
leży podporządkować los jednostki 
konlecznościom i wymaganiom o- 
gólu .

Kiesa

Fósfei ‘komunikat wojenny
■Fiński komunikat wojskhvy z 
7 kwietnik brżmi następująco: 

W  środkowej części cen­
trum frontu karelskiego w dar 
ły się fińskie, oddziały bojowe 
do stanowisk nieprzyjaciel­
skich, przy czym zniszczono 
szereg gniazd oporu i cztery 
bunkry mieszkalne.

W  północnej części frontu 
wschodniego podpaliły fińskie 
oddziały wywiadowcze daleko 
na tyłach nieprzyjacielskich 
kilka baraków, przeznaczo­
nych na kwatery dla oddzia­
łów- nieprzyjacielskich.

N a pozostałych odcinkach 
frontu nie zaszło nic ważnego.

6azeta angielska przestrzega
przed ansiefstcimf komunikatami 

propagand swymi

po  u su n ię c iu  g u b e rn a to ra  rzą d u  
i/ ic h y  w  G u ja n ie  F r a n c u s k ie j , p ro ­
s i ł y  te le g ra f ic z n ie  t a k  g e n e ra ła  
G ir a u d ‘a , j a k  i  de G a u lle  o m ia n o ­
w a n ie  new eg o  g u b e rn a to ra . O cz y ­
w iś c ie , ża  w ła d z e  ta m te jsz e  p r z y ­
p u szc za ły , że  m ia n o w a n ie  to n a s tą ­
p i i>o w s p ó ln y m  p o ro zu m ie n iu  ge­
nerałów-. W id o czn ie  je d n a k  depo-- ■ 
sza  ię ć r ł i ie  dość ja s n o  w y r a z i ła  tę  
m y ś l, w o b ec czego k a żd y  2  g e n e ra ­
łó w  d z ia ła ł n ie za le żn ie . S k u tk ie m  
tego p o s iad a  d z iś  G u ja n a  d w ó ch  
gubernatorów-»

GFMiY/.i (D N B ) . Angielski ty­
godnik „Spekere“ (37 §.) kreśli 
krótki ©bra-z sytuacji militarnej 
tak, jak ona przedstawiała się An­
glikom w końcu marca. Tygodnik 
pisze, że Anglia płonie od niecier­
pliwości ii że powoli ma się już 
ilość rozmaitych niepowodzeń 5 
przeszkód. Jak przedstawia się np. 
w końca marca sytuacja na roż­
nych frontach? Charków znajduje 
się znowu w ręka niemieckim, a 
naćl Dońeem przeszli nawet Niem-

we Włoszech
R Z Y M . (D N B ) . Według wiado­

mości urzędowych, węgierski pic­
ze., ministrów i minister spraw 
zagranicznych Kallay na zapro­
szenie szefa rządu włoskiego ba­
wił od 1 do 3 kwietnia . we Wło­
szech. Jak mówi komunikat w na­
radach z Duce I podsekretarzem 
ministerstw a spraw zagranicz­
nych, Kasiianini, prezes ministrów 
Węgier miał sposobność szczegó­
łowego omówienia ogólnej sy­
tuacji politycznej i  wojskowej tak 
we Włoszech, jak i na Węgrzech,
& szczególniej najaktualniejszych 
zagadnień w  granicach wspólnych 
celów, do spełniania których dążą 
Wiochy, Niemcy S fnne mocarst­
wa, objęte sojuszem paktu trzech.

Prezes ministrów Kallay został 
przyjęty przez Duce, sekretarza 
partii, podsekretarza Bastianlnie- 
go, szefa sztabu armii S członków 
r.tądu oraz wyższych urzędników

ministerstwa spraw zagranicz­
nych. .Tuż przed południem w dn , 
1 kwietnia złożył prezes ministrów 
Kallay wieńce « grobów królew­
skich w Pantheonie, na grobie 
Nieznanego Żołnierza * v  pomnika 
ku czci poległych faszystów. Na­
stępnie udzielił mu posłuchania 
Król i Cesarz. Po południu prezesa 
.ministrów Węgier przyjął Duce na 
przeszło dwugodzinnej rozmowie 
w obecności podsekretarza Itastia- 
ninl.

W dn. S kwietnia Kallay zwie* 
•Iził stalą wystawę faszystowskiej 
rewolucji, gdzie przyjął go sekre­
tarz partii Vidussoni i oprowadzał 
po salach. W tym dnia odbyła się 
druga rozmowa prezesa ministrów 
Wegier z Buce.

Po dalszych przyjęciach ! wi­
zytach prezes ministrów Kallav 
opuścił Rzym w późnych godzi- 
n .eh wieczornych w duiu fi 
kwietnia. -»■

cy do kontrofensywy. Cieśniny aa 
Morzu Śródziemnym obsadzone są 
prze* silne oddziały niemiecko - 
włoskie, a wszelka próba przyjścia 
(5 pomocą Związkowi Sowieckiemu 
przez bezpośrednie zaatakowanie 
kontynentu europejskiego nie ma 
żadnych •widoków powodzenia. Po­
łożenie na pełnym morzu, zwłasz­
cza brak tonażu daje w każdym I by nadal zachowali poslusz/ń- 
wypadku podstawę do wielkich o-1 stwo dla marszałka Petaina,’ 
baw. I który rozkazał walczyć prze-

Francuski legion ochotniczy wTun sie
ciwko Anglii i Stanom Zjedn-R Z Y M . (D NB). Francuski 

rezydent generalny w Tunisie, 
admirał Esteva, odbył inspek­
cję pierwszych oddziałów woj 
skowych zorganizowanego nie 
dawno w Tunisie francuskie­
go legionu ochotniczego. Ad 
tnirał upomniał ochotników,

czonym.
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O N . M A K I E J E Y 7 K A .  O d  w ie lu  
la t  w  M a k ie je w c e  za m ie s z k u je  kil­
k a  ty s ię c y  T a ta ró w . Z a  c zasó w  bo i 
szeW ikó w  za b ro n io n e  im  było przy­
zn a w a n ie  się do w ia r y  m aho m etań  
s k ie j . P o  T -k ro e ze n iu  w o js lc  n ie m ie ­
c k ic h  T a ta r z y  zo rg a n iz o w a li Z w ią  ­
ze k  p ra w o w ie rn y c h  m ah o m etan , 
k tó r y  o becn ie  l ic z y  6000 czło n kó w

K ra u rt p r z y ja c ie l«  ż y ió w
Żydowskie rady miejskie powołano 

w Afryce Pćłnocnej
iPAHl'Ź (łiNB). Jak donosi agen- 

ć-;śs Oft, -Giiawd powołał zaowa w 
<i. a/ej Francuskiej Afryce Półaoo- 
raej rady miejskie, które od dwóch

żydostwa daje się odeztiwać wzmo­
żona agitacja sowiecka donosi 
dalej agencja fraiicuska- S tak 
kbasbft w Algierze i cały szereg

Bat były rozwiązane. Szczególniej" | domów miejskich opatrzono wy- 
(s?ą tym sirraea się uwagę na  ̂malowanymi hasłami bolszewicki:- 
fto, b y  w s z y s c y  4 y d o w s c y  cz ło n ko  
w!«- Sych rad byli w pełnej liczbie 
reprezentowani.

jfiada miejska w Casablance już 
SN; eebrała. a także S „rada państ 
w w s w Marokko“ znowu została 
pow^aaa- do życia. Rektor naiwer- 
syteto w Algier:/® wydał zarzątlze- 
nie, dopuszczające w przyszłości 
tnmarryhnise.tę stnćleafów żydów.

ml oraz młotem i sierpem..
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m  osób zabitych 
w Paryża

P A R Y Ż . ( D N B ) .  L ic z b a  o- 
f ia r  ś m ie r te ln y c h  a ń g lo -a m e ry  
k a ń s k ie g o  a ta k u  T e rro ry s ty cz ­
n e g o  n a  Parwż, w o s ta tn ią  n ie-

3ł5>m«f/?5ińe z prz?i*ft;a»iriu dz.iCię w rro s fa  cło 528  o só b .

Anglia grozi Szwecji blokadg głodowg
S Z T O K H O L M  (D N F .). .-N iedaw ne 

l  d żegaw ese g ło sy  w  p a rla m e n c ie  
a n g ie ls k im  w z y w a ją c e  uo b o m b a r­
d o w an ia  te ry to r iu m  szw ed zk ie g o  
i  o b ja w e m  now ego , n a c is k u  A n ­
g li i  n a  S z w e c ję . S a m o  p rze z  s ię  in ­
cyd e n t ?. cz ło n k iem , p a r la m e n tu , 
k tó r y  w  sw e j g o r liw o ś c i .w szę d z ie  
’  ’ 1 z i n ie b e zp ie cze ń stw o  ło d z i pod­
w o d n y ch , a  po c a łe j E u ro p ie  szu k a  
f a b r y k  m o to ró w  D ie s c la  — możefoy 
n a w e t  w y p a d a ło  z a lic z y ć  uo k a te ­
g o r ii W y d a rze ń , o stą tce sn ie  z ro z u ­
m ia ły c h . pod obn ie  ja k  h u m o ry s ty ­
czn a  p ro p o z y c ja  innego  p o sła  Iz b y  
G m in  p ro p o n u ją ca  b o m b ard o w an ie  
W e zu w iu sz a  ce le m  w y w o ła n ia  tezę 
s ie n ią  z ie m i w e  W ło sze ch . N a to ­
m ia s t  c a łk ie m  in n y  p o sm a k  m a  
sta n o w isk o  a g e n c ji in fo rm a c y jn e j 
a n g ie ls k ie j k tó ra  u w a ż a ła  za  s łu ­
szn a  iT )zp o w sze c im ia ć  g roźbę bom ­
b a rd o w a n ia  n e u tra ln e j S z w e c ji . 
P o n ie w a ż  c e n zu ra  a n g ie ls k a  p o stę­
p u je  o stro  w  ra z ie  p o ja w ie n ia  s ię  
ja k ie jk o lw ie k  in fo r m a c j i  n ie k o rz y ­
stn e j d la  p o lit y k i b r y t y js k ie j ,  w ię c

ro zp o w sze c h n ia n ie  p rze z  ag e n c ję  
R e u te ra  te j w ia d o m o śc i, m o żn a b y  
w ła ś n ie  u w a ż a ć  z a  dow ód , że r z ą ­
d o w i a n g ie lsk ie m u  n ie  b y ła  obcą 
ta  m y ś l, a w  k a ż d y m , ra z ie , że  je j  
n ie  p o tęp ia , W  te n  w ła ś n ie  sposób 
k o m e n tu je  j ą  p ra s a  sz w e d zk a .

W  m ię d zy c za s ie  n a s tą p ił  n o w y  
a ta k  n a  S z w e c ję . T y m  ra z e m  w y  
s tą p a n o  w  Iz b ie  G m in  z  z a rz u ta m i 
pvz<“-:~ds:o r z ą d o w i szw e d zk ie m u  

ze  s t ro n y  p a r t i i  p ra c y  i  k o n s e rw a ­
ty s tó w . 1’oddano w  w ą tp liw o ś ć  n e ­
u tra ln o ść  S z w e c j i  I  podżegano do 
sto so w a n ia  „ ś ro d k ó w  k a rn y c h “ . 
J e d e n  z  p a n ó w  p o s łó w , o p ad o w a 
n y  w ’d o czn ie  s t a rą  p rze sa d n ą  p y ­
chą  p o tęg i A n g l i i  w z y w a , a b y  r z ą ­
d o w i sz w e d zk ie m u , „ w y ra ź n ie  dać 
C z ro zu m ie n ia , że  n a ru s z a n ie  n e ­
u t ra ln o ś c i ze  s t ro n y  S z w e c j i  po­
c ią g n ie  z a  sobą n ie u n ik n io n e  u je m  
ne d la  n ie j s k u tk i , p r z y  re g u lo w a ­
n iu  w s z e lk ic h  za g a d n ie ń  p o lity c z ­
n y c h  i  g o sp o d arczych  po  w o jn ie “ . 
P o d se k re ta rz  s ta n u  T .a w , za stę p u ­
ją c y  n ieobecnego  m in is tra , s p ra w

zecrr.niczn; ch, nie zaprzeczył roz­
siewanym pogłoskom 1 jedynie 
wsp.mniał, że Eden wezwał amba­
sadora angielskiego w Sztokholmie 
do zasięgnięcia informacji u rządu 
szwedzkiego.

Pewien konserwatywny członek 
Iz b y  Gmin twierdził, że stanowi­
sko Szwecji już od początku woj­
ny było „wyraźnie po stronie Osi“. 
Mówca widocznie miał na myśli, 
wyraźn: politykę neutralności
króla i rządu w przeciwstawieniu 
Je anglofilskiego stanowiska więk­
szości prasy szwedzkiej. Należy 
pamiętać, że w Anglii wciąż mają 
urazę za to, że król Gustaw unie- 
m o ż ll ńl interwencję w Skandyna­
wii, jakiej żądała Anglia l Fran­
cja, Stąd wspomniany poseł kon­
serwatystów, oświadczy?, że An­
glia posiada możliwości zmuszenia 
Szwecję do „wstąpienia na właści­
wą drogę". Wystarczy tylko zasto­
sować. blokadę i odciąć transporty 
z Ameryki,

To ostatnie żądanie szczególnie

d a je  dużo  do m y ś le n ia , g d yż  tu ta j 
w id a ć  k la s y c z n y  sy s te m  a n g ie ls k ie j 
b lo k a d y  g łodow e j i  „b e z k rw a w y c h  
w y m u sz e ń “ . T a k  za w sze  p o s tę p u j . 
A n g lia  z  n a ro d a m i E u ro p y  i L o n ­
d y n  u w a ż a , że  w y s ta r c z y  ty lk o  od- 
a a ć  im  dow óz ż y w n o ś c i, ab y  „ s k ie ­
ro w a ć  ją  n a  w ła ś c iw ą  d rogę“  —  a  
,v ięc  u z a le ż n ić  je  od  A n g li i .

W sp o m n ia n a  depesza R e u te ra ’ z  
g ro źb am i w zg lę d e m  S z w e c j i  w y ­
w o ła ła  w ie lk ą  se n sa c ję . N ie k tó re  
sz to k h o lm sk ie  d z ie n n ik i c z w a r tk o ­
w e  p o d a ją  tę  w iad o m o ść  t łu s ty m  
d ru k ie m , a  n a w e t  3  c a ło s tro n ic o ­
w y m i ty tu ła m i j a k  n p .: „R e p re s je  
a n g ie ls k ie  w o b e c  S z w e c j i  po  w o j-  
ł ie “ . Je d e n  z  d z ie n n ik ó w , n a w ią z u ­
ją c  do d e p eszy  R e u te ra , in fo rm o ­
w a ł  s ię  u  ź ró d ła  m ia ro d a jn e g o  i  

z a o p a t rz y ł w y s tą p ie n ie  A n g l i i  w 
n a s tę p u ją c y  k o m e n ta rz : „m in is te r ­

s tw o  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  n ie  w y ­
da ło  żadnego  k o m u n ik a tu  z  p o w o ­

d u  te j dep eszy“  - '

(„Freussisetie 7.r.ivołb.
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Edmund Finkę, ulubiony 
autor wielu cieszących się po­
wodzeniem powieści kryminał 
nych daje poniżej wymowny 
przegląd kryminalnej działa! 
naści żydostwa w historii.

Przodującą rolę jaką odgry­
wa żydosiwo od dawna, zaczy­
nając od lichwiarza-zbożowego 
w Egipcie, w świeci*- przestęp­
stwa, potwierdza już choćby 
sam niezaprzeczalny- fakt, że 
żargon przestępców posługuje 
się przeważnie wyrażeniami 
hebrajskimi, a więc musiał być 
stworzony i rozwinięty głów­
nie przez żydów. Historia prze
stępczości potwierccfza
sza tezc. Już wyraz 
Gauner pochodzi od 
A

powyz- 
oszust 
hebraj

skiego janrdi (oszukiwać), 
procent wszystkich zlał 
kieszonkowych io  żydzi; 
większy odsetek stanowią oni 
także w dziedzinie krzywoorzy 
sięstwa, .oszustwa i oszukań­
czego bankructwa, lichwy i 
.przestępstw zarobkowych. U-

ie

9?
izie:
iaj-

dowodmOno.. też silny wzrost 
przestępczości wśród dzieci r  
małżeństw mieszanych aryjsko- 
żydowskich. Rasowo' mieszane 
potomstwo jest przeważnie 
pod względom moralnymrupi­
ło wartościowe. Aleksander El­
ster stwierdza w wielkim pad 
ręcznym słowniku kryminolo­
gii (W alter de Gruyter, Ber­
lin) wyraźnie, że przesiew 
czość żydów bierze swe źródło 
w  ich rasowych właściwoś­
ciach.

Ciekawa jest liczba samo­
bójstw wśród żydów, która to- 
liczba między rokiem 1850 a 
1920 uderzająco silnie wzrosła. 
Cyfry .samobójstw na ł milion 
ludności wynosiły w Prusach: 
1850 — 46 żydów, 160 pro­
testantów, 50 katolików.

1920 — 416 żydów, 250 pro-j 
testantów, 105 katolików.

W zrost cyfry samobójstw 
wśród żydów tłumaczy się 
przejściem• od wiary ortodok­
syjnej (w gecie) do asymilacji 

' epoki liberalistyeznej. Żyd — 
Ortodoks żył wbrew swej woli 
czy też doborowoinie zawsze 
w gecie. Nic mógł on utracie 
swoich przenikających właści­
wości rasowych, które zasiało 
między nim a innymi narada 
mi wieczystą nieprzyjaźn. Sko 
ro tylko dał się zwabić p rą­
dom asymilacji liberalizmu 
poniósł porażkę; chociaż bo­
wiem ośzustwa jego mogły sir 
czasowo -opłacać, toć jednak 
następowało przebudzenie n a­
rodów — gospodarzy i kara 
wyrzuecnia wciąż go ścigała, 
albowiem żyda na stałe nie 
może śeierpieć żaden naród 
świata. Nic zna ©n wcale mia­
ry, a jego arogancja, kiedy mu 
się mhiej więcej dobrze powo­
dzi jest tak samo wstrętna, jak 
jego służalczość w wypadku 
przeciwnym.

Żyd jest prawzorem mate­
rialisty a przecież zapoznaje 
rzeczywistość; nie chce on jej 
rozumieć, jest antyrealistą. 
Biega .on niby upiór wokół sa­
mego siebie.. Albo nie posiada1 
on nigdy duszy, albo stracił ją 
wyciągu tysiącleci. Sam się on 
jej pozbawił i przez to upad? 
na dno w dziedzinie moralnej, 
co z konieczności usuwa go z 
grona zdolnych clo -rozwoju 
narodów i musi spowodować 
całkowite i trwałe usunięcie go 
ze wszystkich rasowych, naro­
dowych, religijnych, kultural­
nych i cywilizacyjnych wspól­
not. Dopóki wolno żydom żyć 
wśród innych narodów i ras. 
nie będzie pokoju na święcie. 
Żyd, który dla zrozumiałych 
celów stworzył pojęcie pacyfiz­
mu, jest równocześnie najwięk­
szym wrogiem wszystkich na­
rodów.

Żyd jest przebiegły i kuty 
na wszystkie nbgi. oszust i u- 
wodziciel, a przecież bezden­
nie głupi. Tak zwany wykszfał

eony żyd wygłaszał w towa­
rzystwie tego rodzaju zarozu­
miałe głupoty, że trudno było 
pojąć, jak Aryjczyey mogli ta­
kich rzeczy słuchać nie pow­
stawszy natychmiast i nie opuś 
ciwszy miejsca. ,,Uczony" żyd 
stara się wapólrozmówcy z in­
nej rasy drogą błyskotliwych 
chwytów dialektycznych prze- 
kręcić słowa w ustach, by w 
ten sposób dojść do tanich „du 
Ti owych“1 triumfów. Einstein. 
Freud i inni osiągnęli swoje 
dowodzenie na podstawie my­
ślowych i amoralnych absur­
dów. Polegały one albo na 
grze bezwartościowych symhb- 
' izmów, albo też stanowiły 
kompilac-jc i plagiat wyników 
badań aryjskich uczonych, kle 
re to wyniki następnie wed­
ług własnego widzimisię żyd/:' 
zmienili, zebrali i wykorzysta- 
’i. Mimo tikładności i towarzy- 
•koścl, którą żyd wystawia ua 
pokaz niby szyld swojej zdol­
ności dostosowana sie, jest on 
widstepny, brutalny i szorst­
ki. "

Cechy te ujawniają się sta 
le w stosunkach .żydów z oso­
bami gospodarczo słabszymi 
( pracownicy, służący i i-o.) 
które są traktowane przez nich 
w najordynarniejszy sposób.

Wystarcza podsumowani e
tych wszystkich właściwości 
gatunku „żyda“, ażeby zdać 
sobie sprawę z tego, że konse­
kwencją tych cech musi być 
silnie uwypuklona przestęp­
czość rasy żydowskiej. Brak 
umiarkowania, próżność, cie­
kawość, zapoznawanie rzeczy­
wistości, bezduszność, głupo­
ta, chytro,ść i. ordynarność są 
to przecież właśnie te cechy, 
które tworzą skończonego prze 
stępcę.

Istota, amoralnego zachowa­
nia się żydostwa ma swoje uza 
sadnienie w specyficznej oko­
liczności, a mianowicie że dla 
tydostwa nie ma nic świętego 
jeśli ‘chodzi c osobę i egzysten 
eję osób obcych rasowo, że ży- 
dosiwu brak moralnego pod­
stawowego pojęcia szacunku 
iia  bliźnich nio — żydów i ich 
majątku. W szystko istnieje 
tylko dla nich. wszystko nale­
ży „właściwie“ do nich i uwa­
żają się oni za uprawnionych 
do porywania wszystkiego dla 
-:ebie, w jakikolwiek sposób 
da się to tylko uskutecznić. 
Znajomość, luk w kodeksach 
osaw narodów goszczących u 
siebie żydów, stanowi zdaniem 
żydostwa soi życia. Lecz po­
trafią oni użyć ] gwałtu, jeśli 
tylko posiadają środki, by o- 
fiarę swoją uczynić sobie po­
wolną. Jest rzeczą znaną, ż< 
żydzi, dyrektorzy teatrów, va- 
rfete i kin wraz ze swymi agen­
tami, żydzi szefowie domów 
handlowych i t. p. W najhanie­

bniejszy sposób wykorzystują 
dziewczęta i kobiety ze wzglę­
du ha swoje stanowisko. O go­
spodarczym wyzysku robotni­
ków (chałupnicy i t. p.) nie 
potrzeba tu wiele 5 szeroko roz 
wodzić się.

Ave — Lalłement, znakomi­
ty kryminalista z Lubeki 
(1809—1892), któremu zaw­
dzięczamy jedno z  podstawo­
wych dzieł o łoirzykostwie, u- 
stala jako źródło zawodowo 
uprawnionego przestępstwa że­
bractwo, zrodzone, z masy wy­
puszczonych na wolność nie­
wolników i /biegłych chłopów 
pańszczyźnianych, którzy prze 
mienili się we włóczęgów, że­
braków — oszhstów a w koń­
cu w ogólnie znane bandy roz­
bójnicze, które niepokoiły wsie 
•\ takie miasta przez setki lat 
aż do połowy 19-stulecia, tak 
że często trzeba było mobilizo 
wać wojsko dla nolożenkt koń­
ca strasznym zbrodniom, ja­
kich one dokonywały. Cieka­
wa rzecz, że zenit działalności 
rozbójniczej przypada w N 
czech nu okres wojen 
oń-skich (około 1800). Zorga­
nizowane bandy rabusiów, kto 
re zamienione później zostały 
przez syndykaty finansowe i 
monopolistów gospodarczych 
żydowskiego charakteru, ist­
nieją dzisiaj jeszcze w Stanach 
Zjednoczonych, gdzie zyskały 
sobie pod nazwą .gangsterów 
niechlubną sławę światową.

ro ■ 
napok'-

.Podobnie jak w Europie od 13 
do 19 stulecia stale żydzi byli 
najsławniejszymi, najokrutniej 
szymi i najwstrętniejszymi 
członkami i przywódcami band 
rozbójniczych, tak też i dzisiaj 
jeszcze kierownictwo gangster- 
sfwa w Stanach Zjednoczo­
nych spoczywa, prawie wyłącz­
nie w żyćkwsk:eh rękach. 
Przestępczość żydowska osią­
gnęła swój szczyt w końcu 18 
i /. początkiem 19 stulecia. Po­
dobnie jak wojna światowa 
1914—1918 wykurzyła żydo- 
stwo 7. dziur we w schodniej 
Europie i zalała nim więcej za- 
Eiodnie wielkie miasta, tak też 
działo się w latach woje'nnycia 
od 1792—1815. Istniała w ów 
czas banda „Czeskiego Jana“ 
banda Mchncrta, banda heska, 
handa frankońska i iuryśsks. 
Banda heska zaatakowała 
twierdzę w Breliua, dla uwol­
nienia więzionych wspóltowa- 
rzyszów złodziei. Zyd Abra­
ham Scheele podpalił w tyra
samym celu 3 maja 
zionie Furra. W. pd

1759 wię: 
-rozDę- 

vktały się bestialskie instynkty 
ówczesnych band rozbójni­
czych, w których żydzi zajmo­
wali kierownicze miejsca, pęd 
wpływem rewolucji francus­
kiej.

Zbyteczną jest rzeczą wyli­
czać nazwiska tych. niezliczo­
nych żydów, y. których rekru­
towały się te bandy rozbójni­
cze w okresie olcoło roku 1800.

Zawsze wtedy, gdy w życiu 
zarodów następowały wielkie 
przełomy," .wojny i rewolucje, 
wypełzała ta hołota ze swoich 
kryjówek aby . wykorzystać 
•moment nieszczęścia i w naj­
bezwstydniejszy sposób wzbo­
gacić
Kreso

s io  p r z y

- e  i
nie

pomocy wszel- 
raUzaju gw.allów.

Postępująca organizacja nie­
mieckiej policji i rozbudowa 
prawa karnego w użyteczne 
narzęebrc w walce przeciwko’ 
żydowskim bandom spowodo 
wały przesunięcie w strukturze 
ogólnej zbrodnie/ości od for­
my band rozbójniczych ku 
przestępstwu jednostkowemu, 
chociaż i to stworzyło sobie 
pewnego rodzaju oparcie w 
święcie paserów i w prostytu- 

kiecty chodziło o „zaostrzę 
sory" (spieniężenie skra- 

Jronych  rzeczy), albo o znik­
nięcie po dokonanym przestąp 
stwiie przy onsiaięcitt ubowiąZ- 
ków meldowania się. W  wieku 
19 żydzi zdobyli sobie wprosi 
monopol na kradzieże kieszeń 
kowe, paserstwo, handel ży­
wym towarem, a także szclUt- 
stwo, oszustwo, hochsztapler 
stwo i . wszelkiego rodzaju 
przestępstw a seksualne stano­
wią ich uprzywilejowaną do­
menę.

W  końcu można stwierdzi: 
jako zasadę fakt, że mim* 
wszelkich prób asymilacji 
nych żyd okazał się tym, czym

on jesl, to znaczy wyzyski wa' 
czem aryjskiej ludności. Tuk 
;ak narodowo - socjalistyczne 
Niemcy usunęły żydostwo z 
: ycia osiadłego na ziemi, naro­
du, tek [cż z czasem stanie się 
we wszystkich innych krajach.

Charakterystyczną * cechą 
złoczyńcy zawodowego jest je­
go obcość wöbec opartego na 
wspólnocie otoczenia. Obcość, 
i przestępczość pozostają be./: 
sprzecznie vr pewnym związku' 
wzajemnego oddziaływania na 
siebie. A żyd był przecież zaw­
sze obcym calem  w organiz­
mie dręczonych przez niego 
narodów — gospodarzy. Jego 
bezczelność i arogancja stale 
czyniły z niego nieznośnego' 
gościa. Cech tvch jednak jako 
zasadniczych dla swej rasy nie 
potrafi on odrzucić. Wieczne 
wyrzucanie i odrzucanie w , 
wałuje jedynie w nim che*: 
•'emsty, ‘toć przecież Jehowa. 
Bóg, w którego on wierzy, jest 
ubóstwieniem pT-rwOtnej żądzy 
zemsty żyda wobec wszystka 
go, ca istnieje poza nim Sa­
mym. Dlatego jest rzeczą zu- 
oebue logiczną i niema w tym 
nie dziwnego, że przesteostwo 
w istnieniu jego rasy daleko 
większą odgrvwa role aniże1 
w życiu wszystkich.innveh na­
rodów. które same w sobie no­
szą ogn;sko bezpieczeństwa 
swojej narodowej wspólnotę.

Edmund Fink/',

iv . R L X N . W  S ta n a c h  jed n o czo ­
n y c h  rozpoczęto  w t e j  chwili wiel­
ką ksmpsróę profeolsssewiefeą. Cho­
rążym tej ‘kampanii im rzecz Mos­
kwy,,jest znane czasopismo „Lift.“, 
fefćrć w ogromnym nakładzie nśS- 
zWyezajnego wydania wzywa Ä- 
meęybanów - do tego, by mieli jak 
najwicUsac zrozomieme dla krwa­
wego reżimu mosüüewslaeg® t  je­
go żądań. Kampania dowodzi, że 
klika wokół ItooseveHa tak fiaino 
jak rząd -brytyjski, chce wydać Eu­
ropę na łap tatetw órnu.

W  n a d z w y c z a jn y m  n u m e rze  „ L i ­
fe “  z a b ie ra ją  głos z n a n i a m e ry k a n -  
se y  p is a rz e , k o re sp o n d e n c i z a g ra ­
n ic z n i i  o b se rw a to rzy  w o je n n i, a 
w .-.ysUde ic h  a r t y k u ły  p rzep o jo n e  
są je d n ą  .ty lko  te n d e n c ją : N a ró d
tunery k a ń s k i  p o w in ie n  pogodzić 
s ię  z  b o lsze w izm e m . C e n t ra ln ą  o- 
sóbą wśród ty c h  z n a n y c h  n a z w isk  

n ie  je s t  k to ś  m n ie js z y  zn acze n ie m , 
le c z  b y ty  a m b a sa d o r E o o s e v e lta  w  
M o sk w ie , D a v ie s , is tó ry  n a  k i lk u  
.s tro n icach  o d p o w iad a  n a  z a d a w a ­
no m u  p y ta n ia .

T o  co D a v ie s  nm w 'i o bolsz.cwis- 
m ie  je s t  sz czy te m  o g ra n icze n ia  i  
o b łu d y . T rz e b a  zn a ć  osobę m r . 
D a v ie sa  jed neg o  z  n a jb o g a tszych  
lu d z i w  S ta n a c h  Z je d n o czo n ych ,

S Z T O K H O L M  (E tN B ). W ed łu g  
■prasy a n g ie ls k ie j A u s t r a l ia  i  N o ­
w a  Z e la n d ia  o ra z  C h in y  C z im g lt iń -  
s k ie  w z n o w iły  e n e rg iczn e  s ta ra n ia , 
c e le m  s k ie ro w a n ia  u w a g i S te n ó w  
Z je d n o czo n y ch  i  A n g li i ,  n a  te re n  
w o jn y  n a  P a c y f ik u  i  w  C h in a c h . 
r  ' j e  to ż ą d a ją  n a tych m iasto w e g o  
p o w ię k sze n ia  s S  p o w ie trz n y c h  p ó ł­
n o c n o a m e ry k a ń sk o  -  a n g ie lsk ic h , 
z n a jd u ją c y c h  sio  n a  ty c h  fro n ta c h . 
S 8 y  p o w ie trzn e  a m e ry k a ń s k ie , s ta ­
c jo n o w an o  w  A u s t r a l i i ,  n ie  są  w y ­
s ta rc z a ją c e  do o d p a rc ia  o fe n s y w y  
i' o d e b ra n ia  n a  no w o  te re n ó w , za­
ję ty c h  p rze z  Ja p o ń c z y k ó w . P rz e d ­
s ta w ic ie l C z u n g k in g u  w s k a z a ł na 
w ie lk ie  ro zc za ro w a n ie  w  jego  k r a ­
ju  z  pow odu n ie u d a n e j o s ta tn ie j 
o fe n s y w y  W a v e lla  w  B u r tn ie . P o ­
n o w n e  o tw a rc ie  d ro g i do B u r m y  
•staje s ię  d la  C zu n g k in g u  co ra z  b a r  

d z ie j k w e s t ią  ż y c ia .
Wywody te  p o tw ie rd z a ją  d a lsze  

w iad om ,ośc i, nad cho d zące  z C h in . 
k tó re  m ó w ią  o co ra z  tru d n ie js z e j

s y tu a c j i  n a  te re n ie  w ła d z y  C zan g - 
k a is z e k a . W s k u te k  b ra k u  ś ro d kó w  
le k a r s k ic h  w ś ró d  lu d n o śc i c y w i l ­
n e j i  w o js k a  p o w s ta ły  ep id em ie . 
T c  a la rm u ją c e  w ie ś c i C zu n g k in g u  
s k ło n iły  p rz e d s ta w ic ie li a n g ie ls k ie j 
Iz b y  G m in  do z ło że n ia  o d p o w ied ­
n ich ' in te rp e la c j i  rz ą d o w i. L e c z  
r z ą d  a n g ie ls k i m u s ia ł p rz y z n a ć , że 
bez o d e b ra n ia  B u r m y  o d p o w ied n ie  
za o p a trze n ie  C zu n g k in g u  n ie  je s t  
m o ż liw e . G d y  w  ro k u  u b ie g łym  
o św iad czo no , ja k o b y  Czttngfcingo- 
w i  m o żna b ędzie  d o s ta rc zy ć  d o sta­
teczną  ilo ść  m a te r ia łó w  w o je n n y c h  
d rog ą p o w ie trzn ą  z  In d i i ,  -to obec­
n ie  w  A n g l i i  -p rzy zn a ją , że n ie  m a  
m ożności p rz e w ie z ie n ia  n a w e t w y ­
s ta rc z a ją c e j i lo ś c i ś ro d k ó w  le k a r ­
sk ic h . G d y b y  n a w e t i  Is tn ia ły  m o ż­
liw o śc i ta k ieg o  tra n sp o rtu , to  I n ­
d ie  i  t a k  n ie  m ogą o d stąp ić  C zu n g -  
k in g o w i ża d n y c h  ś ro d k ó w  le k a r ­
s k ic h ,, gd yż sam e o d c zu w a ją  ich  
w ie lk i  b ra k , a  p rzed e  w s z y s tk im  
p a n u je  - ta m  n ie d o sta te k  c h in in y .

b y  z ro zu m ie ć , j a k  w  ty m  w y p a d ­
k u  g łu p o ta  m o g ła  w y d a ć  t ro p ik a l­
ne k w ie c ie . D a le j n ie  m o żn a  b y ło  
s ię  p o su n ąć , trze b a  sob ie  p o w ie ­
d z ieć , g d y  s ię  pozna ło  p o g ląd y  m r , 
D a v ie s a  n a ’ te m a t k rw a w e g o  m o­
sk ie w sk ie g o  re ż im u .

W sp o m n ia n y , m r . .D a v ie s  .je s t  np  
zd a n ia , że  n a c z e ln ic y  b o lsze w izm u  
św ia to w e g o  z  ic h  o s ła w io n ą  o rg a ­
n iz a c ją  G P U  i  k o m u n is ty c z n ą  m ię ­
d z yn a ro d ó w k ą  są  w e a le  c zc ig o d ­
n y m i lu d ź m i w sp ó łc ze sn y m i i  n ie  
p ra g n ą  n iczeg o , j a k  t y lk o  tego, b y  
p o zostaw iono  ic h  w  p o k o ju . M r . 
D aV ie s  są d z i, że  w  o d p o w ied n ich  
w a ru n k a c h  n ie  m ie lib y  • c i  la d z ie
n ie  n a w e t p rz e c iw k o  k a p ita lis to m . 
K ie d y  a m b asad o ra  za p y tan o , c zy  
w  Z w ią z k u  S o w ie c k im  is tn ie je  
.sw oboda r e l ig i jn a , p o tw ie rd z ił on 
n a w e t i  tę  rze cz , ch o c ia ż  d o sko n a le  
zn a n ą  je s t  rz e c z ą , że w  H e s j i  -So­
w ie c k ie j  w ym o rd o w a n o  w s z y s tk ic h  
k s ię ż y , a  k o śc io ły  za m ien io n o  n a  

s k ła d y .
Sic -ci. bolszewicy pic są już tak 

całkowicie niewiimi iuö«jc, wynika 
z  dalszej uwajęi mr.- »avieaa. 
Wspomniał <»n -o hylym vkladsöc 
Moskwy z N ie m c a m i i o św ia d c z y ł: 
„Sowiety zyskały przez to " cepny 
czas, który też gorączkowo wyko­
rzystały“. Wykorzyaiały do ‘czego? 
T e  sprawę zostawił mr. Davies ot- 
wartą. Eccz wojna ma wschodzi a 
ztlradza, -do czego bolszewicy chcie­
li wykorzystać czas. Cheioli oni 
uzupełnić swoje wzbrojcnŁC, aby 
następnie napaść na Europę.

C SSSG O  Ż Ą D A  M O S K W A ?

D la  n a ro d ó w  e u o rp e jsk ic h  z n a ­
czen ie  p osiada  f a k t ,  że  a m e ry k a ń ­
s k i  am b a sa d o r D a v ie s , zap ytań ; 
c zy  S o w ie ty  zg ła s za ją  „ż ą d a n ia  te ­
ry to r ia ln e “ , o d p o w ie d z ia ł tw ie rd z ą ­
co. A  czegóż ż ą d a ją  b o lsze w icy ?  
W e d łu g  s łó w  m r . D a v ie s a  n a jp ie rw  
tego, co im  ju ż  p a ń s tw a  a n g lo sa ­
sk ie  p rz y z n a ły  ja k o  p ie rw s z ą  ra tę  
M r . D a v ie s  w y l ic z a  p a ń s tw a  b a ł­
ty c k ie , c zę śc i P o ls k i  z  U k r a in ą  i 
R e sa ra b ię . R ó w n ie ż  m ó w i o n  o 
F in la n d ii .

J e s t  rze c zą  c ie k a w ą , że m r . D a ­
v ie s  w  z w ią z k u  z  ty m  p o w ie d z ia ł: 
„ S ta n y  Z jed n o czo n e  n ie  u z n a ją  a- 
n e k s j i  B e s a r a b i i  p rze z  R u m u n ię  
T o , co D a v ie s  n a z y w a  a n e k s ją , n ie  
je s t  w  rz e c z y w is to śc i n ic z y m  in ­
n y m , j a k  ty lk o  p rzy łą c z e n ie m  ;

p o w ro tem  o b sza ró w , k tó ra  prze*’ 
s tu le c ia  .n a le ż a ły  de R u m u n ’! !

C H O D A K  R Ó W N IE Ż  ii O  D A K P A -  
K fX - E .

I .c o z  n a  ty m  n ie  koraiee. W r. U a
v ię s  c z y n i w z m ia n k ę  i ® d ru g ie j 
ra c ie , jakiej żądają Sewdety. Nł 
yytftnie: „Ce Rosja uważa za sfery 
swoich wpływów?“ daje on odpo­
wiedź: „Pewne rzeczy przedstaw is- 
% dla Zwią^kn Sowieckiego . ży­
wotne zagadnienia: dostęp do mo­
rza, niezamarzające porty, zwłasz­
cza na Racyfiktt i na Morsa Sród- 
^Żeinii5*m. Rząd sowiecki słusznie 
interesuje s ię  sprawą Ssrdaneii“. 
A więc także i przeciwko Turcji 
z w ra c a  cię zgodnie ze słowami ani 
hasadara Xtavie» agresja bołszewi 
eka!

A  te ra z  jaecsj n a jw a ż n ie js z a . D a ­
v ie s  je s t  z d a n ia , że  w s z y s tk o  to 
n ie  s to i w  s p rz e c z n o ś c i'z  k a r t ą  a t ­
la n ty c k ą . D la teg o  też w y r a ż a  on 
pog ląd , że g d yb y  p a ń s tw a  g ra n ic zą - , 
ce ' '/o Z w ią z k ie m  S o w ie c k im  do- 
b ro w o !n ie (!)  s t a r a ły  s ię  o p rz y ję c ie  
do Z w ią z k u  S o w ie ck ie g o , to  n io -  
w ą tp l iw ie  m o żna s ię  b ęd z ie  n a  to 
zg odzić . Z d a n ie m  jego  n ie  będzie  
to obchod ziło  w o a le  S ta n ó w  Z je d ­
no czo nych .

W  to „ p ra k ty c z n e  ro z w ią z a n ie “

nie m o żn a  w  ża d n y m  w y p a d k u  
w ie r z y ć . Z a c h o w a n ie  s ię  b o ls ze w i­
k ó w  w  k r a ja c h  b a łty c k ic h , a t a k  na 
F in la n d ię  d o w o d zi d o sta teczn ie  ic h  
c l ię c i  r a b u n k u , a  naüU ip ixia . że  n a
zrabowanych terenach- ‘mordują 
on i f  w y s y ła ją  lu d n o ść . D o ty c h c za r  
n iew ia d o m o  n ie  ch o ćb y  o je d n y m  
h ik irn k a lw ie k  -w ypadku  p ro śb y  o 
..dobrowm lrtc p rz y ję c ie “  do Z w ią ­
z k u  S o w ie ck ie g o . P r z y  ty m  am b a ­
sad o r te n  o św ia d c za , iż  sp o d ziew a  
sie , że  p o lit y k a  so w ie c k a  o p rze  ,-ię 
n a  h u m a n ita rn y c h  za sa d a ch .

Jest to smutne, lecz prawdziwe, 
że poglądy mr. Daviesa ns, Zwią­
zek Sawiecfci są poglątlanti więk­
szości Amerykanów. Przyswoili je 
sobie oni na podstawie lektury 
książki mr. Daviesa: „Moja Błisja 
W Moskwie“, która ukazała się w 
«biegłym roku.

T a k  p e w n e , n e u tra ln e  czaso p is­
m o, j a k  „ S c h w e iz e r  I l lu s t r ie r te  
Z e itu n g “  p isa ło  w  le e ie  1942 ro k u : 
„ K s ią ż k a  D a v ie s a  w y w ie r a  w p ro s t 
n ie w ia ry g o d n y  w p ły w  n a  o p in ię  
p u b lic z n ą  A m e r y k i  je ś l i  chodzi, o 
Z w ią z e k  S o w ie c k i i  p r z y c z y n iła  s ię  
zd e cyd o w an ie  do r/z b u d z e n ia  p o ­
d z iw u  i  s y m p a t ii A m e ry k a n ó w  d la  
R o s j i  S o w ie c k ie j“ .

( „ D e r  A n g r i f f “ ).

I I zefazä
Rząd Cwswia S ię  rozruchów

Dr. \L . RZYM. R /ąd ba.g- 
daclzki odrzucił przedstawio­
ną ze strony żydowskiej proś­
bę o zezwolenie na przejazd 
przez państwowe terytorium 
traku do Palestyny masy pol­
skich żydów. Chodzi tutaj o 
żydów z  Polski, którzy na pro 
ibe brndyjsko - a-tnerykańską 
zostali wypuszczeni przez Mo­
skwę ze Związku Sowieckiego 
i znajdują się obecnie w obo­
zie w okolicy Teheranu i w po~ 
■udniowej Persji. Odmowę u- 
zasadmt Bagdad tym, że po­
dejrzenie tych żydów o choro­
by zakaźne stanowi wielkie 
niebezpieczeństwo dla ludnoś­
ci Iraku. W łaśdw ą jednak 
przyczyną jest to, że w Bag­
dadzie, I to również w sferach 
angielskich, obawiają się ciąż- 
kreh starć między ludnością

arąbską a żydami, z chwilą; 
gdy ci przejeż.dżać będą przez 
tereny arabskie.

Przytłaczająca większość A- 
rabów w Iraku wrogo jest usto 
sunkowana do żydów, od 
chwili ich imigracji do Palesty 
ny.*Po odmowie przez Bagdad 
mają być obecnie przygotowa­
ne zarządzenia do przewiezie­
nia wspomnianych żydów oko 
to półwyspu Arabskiego ćko 
portów półwyspu Synaj, 
względnie do Trans jardami.

(Preussische Zeitung)

. CftóBsz r ilc f św iatło  
elektryczna — 

e s x c x e c i z a - :  E e !
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Waszyngton Jeszcze bardziej rozczarował Francją aniżeli Londyn
PARYŻ. Sytuacja wyżywie­

nia i. zaopatrzenia na /aj<tvoh 
prze- anglo - amerykańskie 
wojska okupacyjne tereaadi 
Afryki Północnej staje się w 
zastraszający sposób co raz 
gorsza. Jak położenie jest po 
ważne, stwierdzają aczkołwie.c 
bardzo niechętnie same wła­
dze okupacyjne. Vv trakcie 
szeroko zakrojonej promgan- 
Jy  rad’owcj w Äfrvce Północ­
nej — radio podobnie jak i 
prasa znajduje sic <y Marok ku 
i w Algierze całkowicie w rę­
ku Amerykanów — oświad­
czył w ubiegł«» tygodnia 
rzecznijc że radio niczego so­
bie bardziej nie życzy, jak ru- 
■wiiivan'.a ze swvmi słuchacza­

mi możliwie najściślejszego 
tonlakiu i „wymianv myśli“ .. 
Rzecznik ów przedstawił się 
ako „głos z. Ameryki" i zaczął 
-tawiać pytania swoim słucha 
’zom. Pierwsze pvtanle brzmią 
To: „Co pan myśli o zaopatrzę 
niu w środki żywnościowe At- 
“vki Północnej przez Angio- 
Aiwrykanów?“.

Na len widocznie najbar­
dziej aktualnv temat nadesła­
no ogromną ilość odpowiedzi, 
i zapowiedziane zostało, że ra­
dio omówi nadesłane odpowie 
dzi na ten pilny problem. Lec? 
według wszelkiego prawdopo 
dobienstwa odpowiedzi wcale 
nie wyglądały tak, jak sobie 
to wyobrażały władze a mery-

Powojenne zegednirnls Anglii
OUNKWA tWflB). Były kanady j- 

dił prezes ministrów lord Bennet, 
obemtio mieszkający w  Anglii, 
jak nisze ,JDa,iIy Sketch“ w prse- 
a jó w ie ii ln , wygłoszonym w inety- 
tnefe londyńskim do s p ra w  eks­
portu. wyraził się: „przeżywamy
kryzys poslrrmietwa Anglii' . Zda­
n iem  jego od intensywności wywo­
zu zależy przyszłość Anglik gdyż 
odtlawną is to tą  życia kraju je s t  
kjfctidef. W  końcu w o jn y  o b ecne j 
zobowiązania d łu żn e  Anglii dosięg­
ną 29 miliardów- fu n tó w  szteriin- 
Jiüvv. Trzeba je pokryć, a te aw- 
wwż tyiko kupiec eksportowy bę­
dzie miał możność dania państwu 
tak oUxzymiej sumy. L e c z  nie je s t  
io możliwe, a to wobec braku po­
krycia, gdyż h a n d e l w y w o z o w y

je s t  za h am o w an y  w o jn ą  i  w sp ó łz a ­
w o d n ic tw e m  in n y c h  p a ń s tw . E k s ­
port; w sze lk ie g o  ro d z a ju  sp ad ł do 
n ie  w id z ian eg o  p o z io m u , ta k  że 
A n g lia , z n a jd z ie  s ic  w ob ec „za g a d ­
n ie ń  p o w o je n n ych  za d z iw ia ją c o  
p o w ik ła n y  eh i. w ie lk ic h “ ,

„ D a i ly  S k e tc h "  je s t  zd a n ia , że 
lo rd  B e n n e t jako m ąż sta n u  im p e ­
r iu m  B ry ty js k ie g o  m a  n ie ty lk o  p ra  
w o  w y p o w ia d a n ia  pod obnych  za - 
o a t ry w a ń , le cz  i  p o s iad a  dość d u ­
ż y  a u to ry te t  je ś l i  cho d z i o gospo- 
d a rk ę  a n g ie ls k ą . J e ż e l i  A n g lia  je s t 
m ą d ra , to  z a s ta n o w i s ic  n a d  jego  
s ło w a m i.

Wobec t a k ie j  za p o w ie d z i p rz y s z ­

ło śc i, m o żn a  rz e c z y w iś c ie  w p a ść  w  

ro zp acz .

Jankesi wypierają Anglią
z zarządu trsiislr?§isfc$ k©lsją

SZTOKHOLM. Jak wynika 
Z aiyerykauskięgo komunika­
tu z Teheranu, armia amery­
kańska „podporządkował? csnej polityki Stanów. Zjódno-

jąeej sic-' okoliczności, by ' w 
należyty sposób nie uczcić tego 
nowego sukcesu imperialisty-

s wo jej władzy“ kolej trans* 
.ranską.

Linia kolejowa, łącząca Za­
tokę Perską z Morzem Kaspij­
skim stała się po bezprawnym 
zajęciu Iranu przez bolszewi­
ków' i Anglię we wrześniu 1941 
roku „własnością“ angielsko - 
sowiecką. Pod ndebkiem \Va 
szyn glonu musieli iednak Br\ 
tyjczycy swoją część kolei 
od Zatoki aż do Tehera 
nu odstąpić Ameryce, lub jak 
się o tym mówi w oficjalnym 
komunikacie „Amerykanie 
biorą na siebie odpowiedzial­
ność za tę linie“. Oczywiście, 
jankes: nic pominęli nadarza-

ezonych. Skoro przybył do Te 
heranu pierwszy pociąg z wy 
łącznie amerykańską obsługą 
wygłosił amerykański dowód­
ca wojskowy, generał major 
Donald Conalły, wobec sowie­
cki ego dowodey "wojskowego 
wyższych oficerów sowieckich 
or/emówienic, w którym oznai 
mil: on w sposób mało dla Bry­
tyjczyków pochlebny, że teraz 
dopiero —: po objęciu kolei 
przez A me r y ka n ów -— zagwa­
rantowana jest lepsza i większa 
pomoc dla Związku Sowiec­
kiego.

(, ,Vólk ischer Beobachter“)

Pomyślne uregulowanie
kwestii wyżywienia Włacłi

ogólnegoRZYM. (DNB). Wbrew 
fw:erdzeniu agiłacji r.ieprz ma 
cielskiej, sytuacja wyżywienia 
Włoch nie daje powodów do 
jakiejkolwiek obawy, jak 
stwierdza Agencja Stcfani. Już 
dzisiaj można powiedzieć, b  
polityki autarkii, prowadzo­
na przez rząd faszystowski od 
szeregu lat. była naibardzie- 
celową i skuteczną. Podczas 
wojny ograniczyły Włochy 
przywóz środków żywnoścle 
wych do 'irnimutn, a mimo 
to były w stanie zabezpieczyć 
*aonatrzenie ludności oraz po- 
jzeby kraiów zajętych.. Przy 
wóz środków wv/vwieiTa dc 
Włoch od czasu wybuchu 
wojüv w Draktyce ograniczy) 
się do dostaw z Niemiec,

Jak skutecznie i wydajnie 
«kształtowały się potrzeby rcl 
łictwa i przemysłu wyżywie­
niowego pod rządami taszy 
itowskimi, wynika wyraźnie z 
zastępujących cyfr: przywóz
'rodków żywnościowych do 
Włoch, wynoszący w roku 
•922 jeszcze 58 proc. wartość5 
orzywozu ogólnego, w roku 
1959 obniżył się do 12,7 proc.

ilościowym
wartości przywozu 
Pod względem 
przywóz środków zvwnoscm 
wych zmniejszył sic z 21.6 
proc., w roku 1922 do 4,1 proc. 
przywozu ogólnego w roku 
1959. W  r. 1922 Włochy p o ­
woziły rocznie 92,31 kg. środ­
ków wyżywienia na stówę lud 
nośei, a w r. 1939 już tylkc 
<9,4 kg. Przywóz zboża, wy 
noszący w r. 1922 — 16 36 
proc. ogólnego przywozu 
Włoc-h spadł w r. 1938 do 1 , 4 4  
oroc. przywozu omAmo-o.
• t  u u u u i u i u u u i i i  . u u i u a ;

SZTOKHOLM. (DNB) 
Us/kodzenm okrętów handlo­
wych przez bomby, r.rinv i tor 
redy zmniejsza również zna­
cznie tonaż wrogów Osi. 
30.000 okrętów trzeba bvl > na­
prawić w angielskich dokach 
o j początku wojny, jak powF 
dz>'ał sekretarz skarbu brytyj­
skiej admiralicji w mowie wy- 
słoszahej w poniedziałek vs 
Glasgow. W  roku 1942 tonaż 
?reperowanych okrętów angiel 
skich wyivó«ł okręgło dziesięć 
milionów TRB.

kańskie j propaganda, albo­
wiem w oznaczonym czasie 
zgłosił się wprawdzie rzecznik 
przed mikrofonem, podzięko­
wał ..za duże zainteresowanie 
się“ słuchaczy i ich liczne „o- 
woćne bodźce“, równocześnie 
iednak oznajmił, żc listy prze 
słane zostały dalej do władz 
ponieważ „nie nadają się one 
do publikacji“. Słusznie stąd 
wnosić można o nader kiep- 
~kicj sytuacji aprowizacyjnei 
w Afryce Północnej, gdvi 
właściwy władca radia zmu­
szony jest po swej szeroko za­
planowanej propagandzie u- 
milknąć i przyznać się, że lis­
ty nie mogą bvć ogłoszono.

Rówrreż „Action. Fran ca be1' 
publikuje nowy nadzwyczaj 
interesujący artykuł na spe- 
fialnie ula Francji aktualny 
temat Ł, Siany? Zjednoczone • 
Francja“. Gazeta wskaż«]«
przede wszystkim ęa to, że
Stany Zjednoczone niemal jo 
szcze bardziej rozczarowały 
swego dawnego sprzymierzeń 
ra  Francje, aniżeli uczyniła to 
Anglia, albowiem przywile­
jem Stanów Zjednoczonych 
pozostało w czasie, kiedy tr 
Tzymvwaly normalne stosun­
ki z Vichy, atakowanie w pra­
sie i w radio rządu marszałka 
Petain'a. Prezydent Roosreeb 
■ yego ministrowie nie zawaha­
li sic szerzyć przez ten ćałv 
"*as najgrubszych kłamstw o 
Francji. Podczas gdy w Vichv 
przebywał akredytowali v 
przedstawiciel . dyplomatyczny, 
przygotowano do najmniei- 
szyc.Ii szczegółów napad na 
Francuską z\frykę Północną a 
od tej pory nie tylko angielscy 
lecz także i  amerykańscy pilo­
ci całkiem otwarcie chlubdi się

nsz-okrudeóstwem swoich z. 
czcił we Francji.

Z okupowanych terenów 
we Francuskiej Afryce Północ 
nej, pisze dalej ,Action Ifran- 
caise“, nadchodzą stale nowe 
wiadomości o brutalności arae 
rykańskich oddziałów okupa­
cyjnych.. Wszystko to musiało 
w końcu doprowadzić do te­
go, by Francuzi otwarli oczy 
i zrozumieli, że nie ma żadnej 
różnicy między angielskimi o 
amerykańskimi metodami po­
stępowania wobec Francji.

W ystarcza krótki rzut oka 
na historię Stanów Z je c ś n o c z o  
nych, by można przekonać sie 
ze metody amerykańskiego pr 
stepowania zawsze były por ba 
wionę skrupułów. Dowodzi te 
go prawic doszczętne wytępie­
nie Indian na terenie Stanów 
Zjednoczonych, a przede wszy 
■stłcim także okrucieństwo Sta­
niny Północnych wobec Sta­
nów Południowych podczas 
wojen secesyjnych. Szczegól­
nie smutną sławę zyskał: sobie 
wówczas 15 korpus Shermana 
przez spustoszenie terenów . 
które zamieszkałe były prze­
ważnie przez Francuzów i Ir­
landczyków. Amerykanie Pół­
nocni dokonywali" togo rodza­
ju okrucieństw, że nawet pół­
nocno - amerykański historyk 
pisze o mch, iż niemożliwą 
<est rzeczą ..opisanie poniżę 
ma, w jakim pogrążono Pohid 
nie“. Dzisiejsze władze okupa 
cyjne w Afryce Północnej .— 
nisze gazeta —• ńajusdniej wi­
docznie starają się o to, by o- 
kazać się godnymi wspomnia­
nych żołnierzy Shermana.

(„Königsberger Allgemeine 
Zeitung“).

B r a k  t o n a 2 u  w  U S A
wywiera znaczny wpływ na Argćnłyu?

VIGO. (D N B). Skutki bra 
ku tonażu amerykańskiego da 
ją się z każdym tygodniem co 
"az bardziej odczuwać w kra* 
lach południowej Ameryki. 
Tak wynika z komunikatów 
prasy argentyńskiej, w szero­
kich sferach argentyńskich pa 
nuje wielkie niezadowolenie z 
powodu głoszonych przez Sta­
ny? Zjednoczone haseł o „dob­
rej współpracy“ i „serdecz­
nym porozumieniu“, po któ 
rych jednakowoż nie n a s t ą p i ł y  
żadne czyny praktyczne. Pod 
czas gdy w Argentynie stoją 
przygotowane zapasy pszeni­
cy i mrożonego mięsa, których

nie można odtransportować, 
“•rzemysł argentyński oczeku­
je na przyrzeczony ze Sianów 
Zjednoczonych węgiel i żela­
zo, mas/.vny, naftę i błony fil­
mowe. Argentyński przemysł 
filmowy oczekuje katastrofa. 
Kiedy wszelkie próby wytwa­
rzania błony filmowej w kraju 
spełzły, na niczym, domaga 
się argentyński związek prze­
mysłu filmowego interwencji 
u amerykańskiego ambasado­
ra w Buenos Aires. Brak do­
staw błon filmowych ze Sta­
nów Zjednoczonych zagraża 
egzystencji całego argentyń­
skiego przemysłu filmowgo.

"N
Oburzenie wojskowych USA

IADRYT (D N B). Wed- 
ug^doniesienia Agencji EFE 

z Nowego Jorku, korporacja 
oficerów St. Zjedn. wypowie- 
iziąFi otwarcie swe oburzenie 

wobec mianowania oficerami 
osób, nie mających żadneg 
pojęcia o sprawach ’ wojsko 
wych i o wOjn:e, a zawdzięcza 
lących swe mianowanie kon- 
tvtu;ji północno - amerykan 

skiej, uprawniającej rząd do 
nadawania stopni oficerskich

■"dług swego zdania. Ten siu 
■/.ny nrotest oficerów, posiada 
Acych ukończoną szkołę woj­
skową, przeciwko t. 
nowym pułkownikom“ „wpły- 
nąl obecnie na negatywne u 
stosunkowanie się parlamentu 
do tych mianowań. W  jed­
nym tylko ubiegłym tygodnie 
spłynęło 96 wniosków o mia­
nowanie oficerami :,-ze wzglę­
dów? honorowych“.

Skutd tnęs^euli ziemi w C-iile
BUENOS AIRES. (D N B). 

Z komunikatów nadchodzą­
cych z Chile można wnosić, że 
trzęsienie ziemi dosięgło tam 
prawie takich samych rozmia­
rów, jak ostatnia katastrofa w 
roku 1939. Dotychczas nie 
można było jeszcze stwierdzić 
całego rozmiaru nieszczęścia, 
zdaje się jednakowoż, że szcze 
golnie ciężko dotknięty został 
okręg 200 km na północ od 
Santiago. W edług ostatnich 
wiadomości miasto Sałamanca 
zostało do połowy zniszczone. 
Znacznie również ueiermalv

miejscowości Iłlapeł i Com- 
burbala. Całkowicie zniszczo­
ne podczas trzęsienia ziemi w 
r. 1959 a później" znowu odbu­
dowane miasto La Sierena zo­
stało ponownie nawiedzone.

Pierwszy wstrząs podziem­
ny nastąpił o godz. 12,08 i 
trwał 2 minuty. Drugi wstrząs 
trwający 3 minuty nastąpił w 
7 minut później. Długość stre 
fy trzęsienia ziemi wynosi o- 
gółem 1.200 km. i ciągnie się 
od północnego portu Inqui- 
aue aż do Linares.

Od 1 kwietnie: Eamejski wiązekZ
P & c z ł u m - l  ̂ e s ra fic z r.y

BERLIN. (DNB . Minbte- 
noczty Rzeszy opublikował w 
dzienniku ustaw Rzeszy umo­
wy wiedeńskie z październiki 
1942, które zaczęły obowiązy­
wać od 1 kwietnia. Chodzi tu 
najpierw o umowę w sprawie 
"uropejskiogo związku poczio- 
wp-tclcgraficznego, którego, cc-' 
*em jest ulepszenie i udoskoną 
lenie poszczególnych gałęzi we 
wzajemnej obsłudze pocziowo- 
tełegraficznej. W W iedniu 
zorganizowana została centra­
la urzędowa związku, która pc 
zostaje pod naczelnym dozo 
rem zarządu poczty niemiec­
kiej i slutiy zarządom należą_ 
pym do związku jako urząd 
Ncunikowy, informacyjny i cic 
radczy. Do umowy przystąpi­
ły Albania, Bułgaria, Danin 
Niemcy. Finlandia. Włochy 
Chorwacja, Holandia, Norwe­
gia, Rumunia, San Marino 
Słowacja i Węgry. Przystąpi-- 
nic innych zarządów poc/.io 
wo - telegraficznych z terenu 
Europy lub obszarów są siadu 
jąeyeh może nastąpić każdej 
chwili*.

Pierwsze praktyczne układy 
wynikające z umowy zawarte 
•: .-stały vv rozporządzeniach 
wykonawcych, które również 
w T>odm w życie z dniem ł 
kwietnia. W  rozporządzeniu 
wykonawczym dotyczącym eu­
ropejskiej służby pocztowej u* 
stalone zostały należności za­
sadnicze za zwykłe listy i po­
cztówki. Zgodne są cne z od­
powiednimi opłatami wewnątrz 
Niemiec. Zarządy związkowe 
zrzekają się równocześnie o- 
nła! tranzytowych za listy po­
chodzące 7. krajów związko­
wych.

Arugie ,ro.'.porządzenie wy­
konawcze dotyczy curopci- 
-kiej służby lelegraficznj. O i 
* kwietnia pobiera się za każ­
dy całkowicie opłacony zwy­
kły telegram z Rzeszy W iel­
kich NUmieć do Albanii, Buł­
garii, Danii, Finlandii, Włoch. 
Fhorwacji, Holandii, Norwe­
gii, Rumunii, Słowacji i M c- 
gicj- jednolitą opłatę w? wystF 
-ości 15 pf.

W poniedziałek Koncert
- ' Stanisława Szpinafiicieso

'o r z o r t  S ta n is ła w a  S zp in a la ń ie -  
k tó r y  odbędzie s ię  dn . 12 b . m . 

u rzą d zo n y  s ta ra n ie m  JTw iąz-kćw 
Z a w r  -'■owych, z a w ie ra  w  p ro g rą -  
m '-  szereg  w s p a n ia ły c h  u tw o ró w  
l it e r a t u r y  m u z y c z n e j. R e c it a l  ro z ­
p oczn ie  ś lic z n e  p re lu d iu m  I  fu g a  
c -m o łl z  s łyn neg o  zb io ru  W o ld tem  
p e r ie rte s  K la v ie r  z a w ie ra ją c e g o  43 
p re lu d ió w  i  fu g  WC w s z y s tk ic h  
to n a c ja ch . U tw o ry  te p o m yślane  
śą  za sad n ie  .o ja k o  ć w ic z e n ia  n a  
św ieżo  p o d ó w czas sk o n s tru o w a n y  
fo rte p ia n  (1722): B a c h  n a p isa ł ten 
vb iö r d 'a  s w y c h  syn ó w ,' k tó rz y  
je szcze  n ie  m ie l i  p o trze b n e j l i t e r a -  
t> - fp rte n ia n o w o j d la  ć w icz e n ia  
te c h n ik i r ą k .

S o n a ta  B e e th o vo n a  C - d u r  op. 33 
t. sry . W a łd s le in o w w k r flco"
h r . F e rd y n a n d o w i v o n  W a id s te in , 
n a le ż y  do rzę d u  ty c h  u tw o ró w , w  
k tó ry c h  B e e th o ve n  śm ia łą , m i­
s trzo w sk a  rę k a . p rw rw w m d z a  no­
w e  p o m y s ły  i  m o d y f ik a c je  w  z a ­
k re s ie  dswnpeM  s iłM tn a fa i k la s y c z ­
n e j so n a ty  H a y d n a  i  M o za rta . 
D ru k ie ir  u k a z a ła  s ię  ta  s o n a ta , w  
'■ ni wk-> „ G ra n d  S o n a te “  (w ie lk a  
son ata ).

'■ •-n aw a l Sk-hum anna je s t  zb io - 
v - T rv c z n y e h  1 n a s tro jo w y c h  
o b ra z ó w -m in ia tu r , od^ w tercied ł a - 
ią c y  h  p s y c h ic z n y  n a s tró j a u to ra  
w  epoce tw o rz e n ia  tv<-ti utworó-??. 
K ?■,. w a ł  nosiada r.edHrh,] ..9- ó- 
n es m ia n o n n e s s u r  q u a tre  n o tes“ . 
O w e  c z te ry  n u ty , n a  k tó ry .-n  zb u ­
d o w a n y  z o s ta ł u tw ó r  to  a -e s-c-b  
i  a s -e -h , w z ię te  zo s ta ły  z  n a z w is -  

r  ''S te czk a  As?-h. z  -sn-

eh o d ziła  E rn e s ty n a *  v .  F r ie k e n . 

W y s tę p u ją  tu  p o stac ie  P ie r ro ta . 

A r le k in a , C o ło m b in y , poza ty m
niil im i?; v’/'v pnrfnviJr.i Chonin

C h ia i’in a  (zn a k o m ita  p ia n is tk a  
K la r a  W ie le , p ó źn ie jsza  żona 
S c h u m a n n a ),

S o n a ta  n -m o ll C h o p in a  b y  Ja 
w is lń e m  n ie z w y k ły m  ja k  na 

s ...jo c za sy . L is z t  u t rz y m y w a ł , źe 
je--’ to  n a jt ru d n ie js z y  u tw ó r , ja k i  
r . góie w y d a ła  l i t e r a tu r a  fo rte -  
V" n o w a . D z is ia j , p om im o , że  so ­
n a ta  ta  w e s z ła  w  re p e r tu a r  k a ’"o  
go a b w tw e n tą  k u r s u  w ir tu o z o w ­
sk iego  k o n se rw a to r iu rn , o p in ia  

!' L is z ta  w y d a je  s ie , że  n ie  s tra c iło  
n iczego ze sw e j a k tu a ln o śc i. S o ­
n a ta  je s t  i  d««ei h*-dnvm  z  n a jh a r-  
d / .'- ' ł<*udnycb u tw o ró w  p ia n :? *  
t y  eh .

E  u tw o ró w  C h o p in a  w y k o n a  
r  . - ' -  ’  ponacho y.?alca 'd s-m o k  
o raz  E t iu d ę  c -m o ll.

Z  n a z w is liie m  K la u d iu s z a  .  K o  - 
b u sry 'e yo  w ią ż e  s ię  w  m trzvce-kic- - 
ru? '-t.: swanz im p re s lo n izm e m
m u zy czn y m . T e rm in  zo s ta ł zapo- 
ży c zo n -  z  d z ia d z in y  m alarstw a’ 
o* le g .: n a  t r m : że  ko m o n -^ to r n ic  
łą c z y  a k o rd ó w  n a  zass< M a ich  
w ła śc iw o śc i l ia rm o n ie z n v c h , le c z  
-e s ta w ia  n-- --1 :  . . .v  u a , . «  od leg le

to n - ' i- ofcv-.rdv. « iz y s tu iq e  fifek? 
zb liżo n y  do n a k ła d a n ia  ru żn ye i 
b a rw  obok s ie b ie , co sto so w a ł w  
—isinrołwie impresjonizm. Debuss:’ 
z a ty tu ło w a T n a w e t  c - M  u+-™->róv,’ 
-■'partych na  te j za sa d z ie  Im a g e s11 
t. zn . o b ra zy . Je d n y m  z  takich 
•-■brązów tego c v k lu  jost właśnie 
T o ta ' r y b k a  (PoSsson- d ‘o r ) , k tó r?  
w y k - -  - Śv.p5« d  " k i .

za k o ń c zy  w sp an ia ło
Uszt-H t r - ' . - o - o  U-nrr-.f 

■etu w o k a lre e o  z  Ib s o lf- t ia  Ver- 
—. -Jost to i«d n a  z  n « u « n c z y c r

c'Ł"lC W
— — t. , •

■«rK

Fantastyczne ceay i
doprowadifł  ̂ do wlezienia

H ä d £ ^ £ i3]n.y sąd sk sza ł 10 spakulaiitä«/
O N . R Y G A .  N a  o sta t ih m  p o s ie ­

d zen iu  sąd u  n a d zw y c za jn e g o  ro z ­
p a try w a n a  b y ła  s p ra w a  k a rn a  
p rz e c iw k o  g ru p ie  sp e k u la n tó w , 
k tó rz y  w y k o rz y s tu ją c  w y s ta w io n e  
im  d o k u m e n ty  s łu żb o w e  o d b y w a li 
podróże m ie d zy  R y g ą  a  P «V n w em  i  
sp ro w a d z a li s p iry tu s  do P s k o w a . 
S p iry tu s  te n  n a b y w a li n ie le g a ln ie
w  R y d z e  po w yg ó ro w an yc iTó g g ach

'■-— 8 R M  l i t r ,  za ś  w  P s k o w ie  sm he- 
d a w a li ten  sp iry tu s  po 40 -R M  i 
w y ż e j . W  czas ie  6  m ie s ię c zn e j 
d z ia ła ln o śc i sp ro w ad zo no  z  R y g i 
do P le s k a u  ponad 1000 l i t r ó w  s p i­
ry tu s u  i  u z y sk a n o  z  te j t r a n z a k c j i  
o k rąg ło  30 000 R M . T e  ła tw e  docho­
d y  p o z w o liły  o sk a rżo n y m  n a  ro z­
rzu tn e  fy c ie , k tó re  w  k o n se k w e n ­
c j i  d o p ro w ad z iło  do a re sz to w a n ia  
w in n y c h . S ą d  n a d z w y c z a jn y  sk a z a ł

A rv id s a  S u lu ta u rs a  licz^ eego  32 
ła ta  n a  2 la ta  6 m ie s . w ię z ie n ia , 
A d o lfa  S is e n is a , R o b e rta  N ie d raan - 
d a , A n to n ie g o  G a d za  n a  2 la t a  w ię ­
z ie n ia , A l f r e d a  L e jn ie k s a  i  W a le ­
r ia n a  S ta fe c k ie g o  po 1 ro k u  w ię ­
z ie n ia , Jó z e fa  A s c h a k a  i  A d o lfa  
Ju s z k ie w ic z a  n a  8 m ie s . w ię z ie n ia , 
J a n is a  Ja n s o n sa  n a  6 m ie s . i  J ó ­
ze fa  S t ru p k a  n a  3 m ie s . w ię z ie n ia

U U U U U lU ilU llllU iillU U i“

—  P R Z Y G O D A  P IJA N E G O . J u ­
lian  Ż u k , w  w je k u  80-eiu la t , z a » T f 
szkaly w jed nym  z przytułków vv- 
Icus-kjch, będąc w  stan ie n ie trzeź­
w ym  poszedł do ła źn i. Pod w pfy.

wi gorącą za słab ł tale, że n iu s h m  
,]5’ezw ać pogotowie ra tu n ko w e , któ . 

re  po ud zie len iu  p ie rw sze j p o m v « ,
Odstawiło .go- dr m ie szkan i» . (e).
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Imprezy kulturalne
Z w i ą z k ó w  ^ a ^ o d o w y c f i

10 kwiecień, godz, 18.30 
{sobota) w sali Filharmonii 
„Siupinys“.

11 kwiecień, godz. 11 (nie­
dziela) w kmie „So’dateo- 
theater II“ —  „Gasparone“,

12 kwiecień, godz. 18 (po­

niedziałek) w teatrze miej­
skim opera „Faust“ — (waż­
ne bilety z  dnia 15 m arca),

12 kwiecień, godz. 18 w sali 
Filharmonii koncert pianisty 
St. Szpinalskiego, (f).

W .  € § n i m

■ &:e •

Koncert Iwana Sierdiikowa
w ńn Pohulance

W poniedziałek w sali teatru na 
Pohulance odbył się koncert zna­
nego artysty Wielkiej Moskiewskiej 
Opery Państwowej Iwana Sierdiu- 
kowa. Artysta należy do najbar­
dziej znanych śpiewaków rosyj­
skich i który studia śpiewacze u- 
kończył we Włoszech. Po powrocie 
do Rosji przez dłuższy okres czasu 
był Sierdiukow współpracowni­
kiem  Szalapina. W ostatnich cza­
to ch był on soi istą — basem Wiel­
kiej Moskiewskiej Opery Państ­
wowej.

Poniedziałkowy koncert Sierdiu- 
kowa był dla interesujących się 
życiem artystycznym mieszkańców 
Wilna niecodziennym wydarze­
niem Artysta rozpoczął swój kon­
cert włoską arią z opery „Simon 
Boccanegra“, romansem „Non ó 
vor“ i niemiecką pieśń „Es wollt' 
ein Reiter jagen". W pierwszej 
części programu, obejmującej też 
kilka innych pieśni, jak „Mergu- 
żele" czy „Majowa noc'*, do najle­
piej wykonanych utworów należy 
piękna aria don Basilio z opery

„Sewilski cyrulik“. W tym nume­
rze Sierdiukow wykazał całą swo­
ją wysoką technikę śpiewaczą, 
owoc długoletniej szkoły i pracy 
scenicznej.

Po przerwie artysta wystąpił 
z meśniaral rosyjskich kompozyto­
rów, rozpoczynając arią kniazia 
Gremina z opery „Eugenij Onie­
gin“ Czajkowskiego. Do najlepiej 
naszym zdaniem wykonanych tu 
utworów należy śliczne arioso 
„Anczar“ z muzyką Rimskiego- 
Korsakowa do słów Puszkina. 
Również ładnie wykonał Sierdiu­
kow romanse „Na górach Gruzji“ 
„Goniec", tak samo Rimskiego 
Korstkowa. Obok tych utworów 
rosyjskich klasyków muzyki, wy­
konał on też kilka starych rosyj­
skich pieśni ludowych, jak bur- 
łsjką pieśń „Ej, uchniem..." czy 
też „Trojka". Soliście akompanio­
wała dobrze znana Wilnianom 
artystka Olga Olgina. (f>.

P U I 8 K  

Marii Kleofcsowej

A 's c h d d  s ło ń c a  3 .3 5  

Zachód sfeńca 19.11

— KURSY DLA AUTO MECHANI­
KÓW. Związki zawodowe organizują 
o<l dnia 15 kwietnia w wileńskiej' 
Wyższej Szkole Technicznej kursy 
dla mechaników samochodowych. 
Na kurs będą przyjmowani kandy­
daci, kfórzy już mają praktykę Siu 
sarską. Kursy będą. prowadzone 
metodą przyśpieszoną i potrwają 
dwa miesiące. Opłata za naukę wy- 
nies:e 20 RM. (f)

— DZIAŁALNOŚĆ POGOTOWIA 
RATUNKOWEGO W  UBIEGŁYM 
TYGODNIU. W  czasie od drća 1 do 
ó kwietnia 1943 roku pogotowie ra. 
tunkowe udzieliło pomocy 62 oso­
bom. Oprócz togo pogotowie doke­
rsk i szeregu przewozu chorych do 
szpitali, (pi

— GDZIE NALEŻY WYWOZIĆ 
ŚMIECIE Z MIASTA. Pomimo wie­
lokrotnych ostrzeżeń, wielu woźni­
ców wysypuje im ’ecie w njedozwo. 
Innych miejscach. W 'związku z tym 
przypomina .sję powtórnie że moż­
na je wysypywać tylko we wskaza­
nych. przez władze m'ejscach, * 
więc: ną początku Oszmiańskiej szo 
sy, w końcu Kalwar]enstv, (ul. Kal- 
waryjska) • w końcu Bugastr. (d. 
Koszykową!, (e)

— GOSPODARSTWA PAŃSTWO 
WE BĘDĄ ZAOPATRZONE PRZEZ 
SPÓŁKĘ OSTLAND. Odpowiednie 
urzędy otrzymały okólnjk, w myśl 
którego wszystkie gospodarstwa 
państwowe w sprawach otrzymywa­

nia nasion powinny zwracać sję tyl­
ko do towarzystwa' Łandbewjrt- 
schaftungsgesellschaft OsTTand. Spól 
ka ta  będzie zaopatrywać gospodar­
stwa we wszelkie potrzebne oasfo.
nav.(f).

—  OTRZYMANO 50 TON PASZY 
TREŚCIWEJ. Dostawcy mleka, 
z rejonu mleczarń, któro zaopatru­
ją  miasto Wjl.no, o-trzymają pasze 
treściwe. Dla podziału otrzymano 
50 ton Jakiej paszy. W sprawjc jej 
otrzymania należy zwracać s:ę de 
swoich rejonowych agronomów i 
mleczarń], (f)

— POZOSTAŁO 5 ARTELI. 
Opier. jąc sic na odpowiednich za­
rządzeniach K om isarza G eneral­
nego, w  W ilnie pozostawiono 5 a r-  
teli. Są to: arteł „K ubilas“, artei 
szewski „Spalis“, a rte i wyrobów 
tekturow ych „Darbas“, a rte i w y­
twórców drew niaków  „Medinis 
padas" i a rte i traczy (pllszczyków). 
Wszystkie inne artele, których kie­
dyś w  W ilnie było bardzo dużo 
zostały zlikwidowano. (f).

— 29 RTPA D K Ó W  '  ULICZ­
NYCH. W pierwszym  kw artale 
bieżącego roku w  W ilnie zdarzyło 
się 29 w ypadków  ulicznych, spo­
w odowanych nieprzestrzeganiem  
przepisów c» ruchu. (f>.

— SAMOBÓJCZY SKOK DO 
'RZEKŁ Przedwczoraj koło godzi­
ny 19 wieczorem jakiś nieznany 
mężczyzna skoczył koło m ostu 
Zwierzynieckiego do Wilii. Zwłok 
dotychczas nie wydobyto. Samo­
bójca był ub rany  w  czarny 
płaszcz i  rogatywkę. Tożsamości 
nieuśtalono. (f) .

i Zofia Kossowska
b. w.-dyrektorkfj pensji św. Ka 
tarzyny w  Petersburgu i b. dy­
rektorka gimnazjum w Białym- I 

[ sioku, opatrzona ś w .  akramen- 
tnmi zasnęła w Bogu dnia 8-go 
kwietn a 1°43 r. w wieku 80 lat.

u ogrzeb z domu żałoby przy 
ul. Daakanfo (Objazdowa» 6 m. 
12 na cm entarz po-Bernardyń- 
ski odbędzie aię drv 9 b. m.

I o godz. 16-fei,
O czym zawiadamiają Krew- j 

nych 5 b. Wychowanki nogrążeni 
vr smutku

'’oeSzfna i Grono Prztriaiiół |

W  p ie r w s z ą  bolesną r  cznieę 
śmierci
«■t o •

t a s w a  Nowogródzkiego
odbędzie się Net oieństwo Źa- j 
Jebne .dnia 12-g© kwietnia r. b.

[ o a cd*. 8 *0 iv- kościele Nieco 
kalanego Poczęc n na Sołtanisz- I 
kach. O czym zawiadamiają | 
Krewnych i r  rzyjació?

Ż rn a  * C örocik».

Pocte Qkowanis.
Przewielebnym Ks. Kanoni- 

i owi Kretowczowi i Ks. F. Mar
kewskiemu oraz wszystki’ P r r .y - I
Tarciom i Życzi'wv-m pamięci I 

» t  „
Marcina Orużyckiego
którzy brzyssh z pomocą ducho­
wą i materialną i wzięli udział | 
w pogrzebie tą  drogę, składa 
sarda sne „Bóg zapiać®

R o d r n a .

O F I A R Y
Zamiast wieńca na grób ś, p. 

Ireny Szpinalslriej na święcono 
dla polskich biednych dzieci, skła-

Podziękowanie.
W szystfrm , k tó rzy  w zięh 

u d z ia ł w  o d d an iu  o s ta tn ie j 
j pośfu« i d rop  em u  i nN dy
n ie za p o m n ia n em u  m ężow i
m em u

T P-

[zesławew Iihmw i m
a w 'szcze 'ólności Ks. Rek 
torowi K- fässkieaaUj wsź.ykt- 
'rim Pracownikom i Kole­
gom z r e d a k c j i  „G ńca C-o 
rtziennegj“ ~  ser oczne, z i 
głębi serca płynące po Juę 
kowanie składa pozostała 
w głębokfsn smutku i żałuj

Ż O N A .

P o d z i ę k o  p s i n i e .
W szvStkim , k tó rzy  w zięli 

udz ia ł w  p o g rzeb ie  
ś. t  o-

S t a s l s ł a w y
% 
i

zm arłe j w P o n a ra c h , t ą  d ro ­
g ę  sk ła d a  w szy stk im  7 ,n a 
iom ym  BB óg z a p ła ć "  po* I 
g rężo n y  w n ieu tu lonym  żalu  !

M ą ż .

dają  100 RM, uczennico i ucznio­
w ie proŁ- Szpinalskiego

7, powodu otw arcia sklepu kaps* 
Inszy „Angelique“ przy ul Vil- 
niaus (Wileńska) 8, zam iast fcwi§- 
tów  n a  święcono dla polskich 
biednych dzieci składa M aria 
Żejmo’ — " RM,

IÜ M  u  s  w  1 1

$ a m a t e j * t h e » t e r  •• VMniaaa
'Wilpńglra *

ß Ä S P Ä R O ^ E “
, CASINO« r w S )  “7, teł- «-W

S**śt dni urlooii 8S

3«- teł. 10-5?

„Dziewiczy wieczór**
8, te!. 6-62

„Wieczorem na ł^ce*1
a  J S Z R A “ P n im o3 - ■ ■ 4, tei- 10-70

i i„Odmawiam zeznań
,KQi«jewe* G©leäJnJE«i3o

.(UołeiOUFG 14 teL 14-13

- M o d e l e  p o d w o d n e  
kurs Isthöd!"*

TC ATU MINIATUR

„ A L I - B A B A “
Od l-oo kwietnia r. b.

nowy proqram
PRZY UDZIALE; 

Bielickiei, Martówny, Lisowej, 
Ciesielskiego^ RycStera, Suebo-
dolsfeie^Oj Kuma Sylwestra, Tilo 

Gedrojć i Innych,
P rsi forłepianaelu

S t .  D x ! ę g ie ł c w s k i  
i Kuncewicz.

Poesąłdfe seansów o godzinie 17i 19. 
w dale świąteczne o gr. 15—17—19. 
S asa ceynna ó d  godz. 15, w święte 

od ods, 15,

K o n c e r t  
o rn f.  S t a n ^ ł a w a
SZPIN A LSKIE60
organizowany dla estonków Związ­
ków Zawodowych odbędzie sie 12 go 

hwietn’a 1943 r- o godz. 18-tej
w  sali F I LHARMONI I

Auśros Vartjj (Ostrobraraskfi) S.
W o nagram Se:

Bad,: Preludium Sń Fuge C-me!'; 
Beethovenr Sonata c-dür op,
Sehumsnnt Carneva! op. 9j Cho^ini 
,,onaia h-mol* op. 53, Valse cis-moü, 
Etüde c-mollj Öebussy« Poissons 
d‘or (Złote rybki1. Habanera; Liszt: 

Riaoiefło ‘Verdi).
BSiely m o 2 n a  n s b y w a t od 1-IV 
w  lokftiuZw. Z a w  Gedimino d. H ’C- 
Itiewicza) 27, III p. pokój 332, od 

10—12 i 14—16.

..9RAŹYNĄ* w N.-Wilejce,

^Trzynaście krzeseł11

Firma .V ictoria"
Basanaviciaus (d= W. Pohulanka) 9

p o l e c a  S s .  P s » a n i @ m
2 ma igjpszych płynów 

g w a ra n to w a n ą  
,,TRWAŁĄ OND JLAUĘ".

Tmtiże ootr eboi fryzjerzy męscy 
i uczenlce do na ki

DREWNIAKI (fyifinil)
po cenach urzędowych

© C 2 K k  maszynowe
po państwowym cenach 
podnosimy ua poczekaniu

A. Kondratowicz
Diclzioji (Wielka) 47

(róg Rudnickiej).
Tam ie poJrzsbn! chłooey od 14-18 jat

Fabryce „BAHELITÄS“
'/iinius, ui. Kauno (d. Kijowsko) 4 
Telcf. Ńr,12—I ł ,  do wykonywania 
zamówień wojskowych potrzebni są 
apecjnbści do sztamp, matryc, ślu­
sarze, tokarze, elektromonter i nic- 
kwalifikowani robotnicy, ce). Wyna* 
groizenie i warunki dobre. Zwracać 
się w godzinach pracy do fabryk1

Przedsprzedaż 
Ä  „Al,-Balsa"
odbywa się w Antykwariacie 
pszf ul, Vilniaus (Wileńskiej) 16 
między godz. 10-—14 i w skle­
pie zabawek DidiiojJ (Wie! ka) 32.

Trwała oodySacja!
G w a r a n t o w a n a

płynami przedwojennymi, róż­
nymi eparałami

w y  K o n a j  e  p r y w a t n y

mfolań tryzjersiii
ieleżinkfilio (Kolejowa) 1,

róg Cstrocramskiej.

Przemysłowa 
Zakład \r Driiwne

„VILNELE“
potrzebują naSycńmiast 

c i i ł o p c 6 w
w wieku ©d 16 do 18 lat 
DG PRACY AKORDOWEJ 
PRZY ZBIJANIU SKRZYŃ. 

Zgłaszać się w godzinach urzędowych; 
Wilno, Dauksos (P iw n a )  9.

Adm inistracja

Firma przem ysłow a
p o s z u k u j ą  3 i

umeblowanych pokojńw
albo umeblowanego mieszkania 

Oprócz tego pohukuje się SZAF 
i ÓŁEK BIURO oYCH. Oplata może 
być uiszczono drzewem opalowym z 
dostawą na roiejSGe Zgłoszenia do 
Adm. „Gońca* pod „Drzewo epaiows"

K u y ią  w  k l o c a c h
grubych, suchą olchę, brzozę, lipę, 
osinę, kasztan oraz dziurkacze, no- 
życe, glanspapier, narzędzia stolar­
skie i szewskie- Wyfwórn a drewnia^ 

łców Vilniaus (Wileńska! 17/19-6 .

\ : sra e 1
S ts ta n  A r th u rA)

podaii w J^ByŁu nie* 
m lecbhu. .lur^io 
(hw Jerski ?*.) 4—5 
C zynne  od g. 9—15.

Ch iro inan tka  “̂ w ró^. 
ka przyjcoiljo  od

■ffods l i —7 Didjfjoji { Wieiuioł. 15/i — 12 a.
Ä l^b o k i d a is.
^  cinuy, « ta n  dofcry 
y. a m ienię  ̂ n«  ot»ał 
j'rimitij {(i, Trębac­
ka) ó~6,

OosłuSaję mebl? jr
■ cłmierAuiręs parę 

^kiłkaii.sście 
krvu»ej sVnfę i m ę»x- 
kl» ałt>o t.varU y u out* 
'ölet salonow y. Ge» 
rt.mlno ( .1 »M'ck a- 
w:Cze )  83 e.

Ooa>.akii;ę d' îer^s- 
■ wy nie iuźe^o 
ogjo .lu  c«o i  beu ta ra  

tŁ:esakan‘©iBa Oipr- 
Ijr do Adm. .G aiica* 
po  ̂ .D zierżaw «. . 1

P filme uKenty* są* 
m lcm ę na  opa ł ! 

lo lc n la ,  .Sie* 
rakausk»o (iSiorakow- 
s k io g o )  6 —3» vre^Äcio 
» oodwOrBa,

Sssfę trzeohdrzw io» 
w ą zam ienię  na  

d p eł lub a esk i Dt© 
n o s  ( i .  M ętn a ) 2 7 - 1 .

2

Saai’Q trzyd fE w lo irą  
zâ nseiiie aa 

op a ł. B ernat d ian  C i. 
B ernaćtiyubki za  n i . )  
8 -10.

Tytoń k .a ię  n a  po- 
■ cÄelifin'U na o o iea  
s io  wiosna« Godi* 
iniao aaWo Mlc- 
iŁioW* Q7.P.J «Ä jr* i8 
w podwórza iU-Ci© 
piętro. Uwaga: m, i3 
ii a «ambi górae, i

iÄftfzek C'f^okJ no* 
* *  wocaeany ê mib*
oię na opai M*io-
ftioj i •"4. \

róiika p rzy j ornj« 
"* cd Ö—J próoą 

ś v r .ą t 'Y okiafilą (N ie­
m iecka) 4—tli, w po- 
dwór'z u, • Ö

W niedzielę dn. 11. b. m.
W TE»TR E MśEJ-KIM

na POHULANCE
o g odz .  1 2 - e j

odbędzie sie

m i  p
ulubieniev Wilna

S ta n is ła w y
PIASECKIEJ

b. artystki teatru „Lutnia®.
Przy fortepianach •

St. D zięgieiew ski 
i S e r g /H en  ter.

Przedsprzedaż biletów 
od czwartku 8-go h .  m . w kasie 
teatru od g. 11—13 i 16—18.30.

ó s D nrokoatty 
* *  d rab in Jaa ty  na 

żolnznyoh otfiaoh 
«ä i w any  zam ienię na  
ied n o u o u c y  na te- 
laznych o s ia c li. 0 « e r- 
ty  o A-im. Gońca® 
pod .W óz*, 1

Jrio fo lecaalo tw o ł cho 
róD praew odu  do 

hafm ow e^o (w ą t ro ­
py  b rak  ao® tytu, 
ntestraw noSó, bie* 
t»nnki • n a p arcia), 
cho rób  s w yozer- 
p an ia . e ta n y  nerw u S 

wg, b easennośó , 
SMędzenie skó r?  

(św ie rz b ) . U suw anie 
żylaków , szp ecący ch  
b rodaw ek , znam ion 
w rod  zony c h . wy p ry  t* 
ka (egzoaaa). O i  kr* 8 
do 10 ra n o i  od godz.

pp . do {ęoda. 0 pp. 
Gedimino (d . Miukse- 
w icza) 39 tn. 4.

Zg n b k -n r pa  «aport 
iilew sco-n ieuneo  

ki na  n a s . J a n a  S n y  
to w ic z a  up r^e jm  e 

p roszę o oaiił©s:©ai© 
«a w ynagrodzoniem  
pod adresem » Alg»r o 
(tblBudßtOQ^o) k 8 -5

Zgubiony * 
Miais.Uiej

Tn^biono p a sz p o rt 
*■ liłowsii», metryaę 
•arodzeateB m etrykę  
ślUoaą i zaówiadOAO* 
Ute p racy  z so le  na  
nazw . JafckioTikiono 
Ki©ui©ut.yü;f. in stry - 
ao u ro jzfeu ta  sy n a  
U yazarda. U.,rAO]m e 
proszę  aau ia  ca o 
odn iesien ie  za wy- 
nagrodsefliem  poa 

«ureHe&i Uaugykios 
(M a ta  K w assclna ) 19 
m, i, 1
»  Cabic-ay dn ia  30 ^o 

m aic* b, r« w 
W ilnie dow ód 0*0» 
to.siy «:*ft C52Ö5 w ydany  
pr^e« gmmę Bieaia* 
b o ia iĄ  1 n a rtę  ro w e ­
row ą n& naaw . Ja n a  
Z alesk iego  uuiewafe 
m« »łę.

Hall 
dowód 

{ inno  do lrum enty  nu  
iiflzwtsko öien aó

Miecsystawa unie’
wata-a  się,

y g o b io iio  krdf,ż0cakę 
„K atechizm  poi- 

n*jego  dziecka® w 
ro jou ie  u lic: K roku- 

Yoa (tvralcowskft), 
N iem enoaynfti (K  j«. 
smarów«) K o ^ a y c a  
(S * v ie tia tia )i Kudntos 
(Storniaoka C ) Zna® 

i«?.eg up rasza  
o »wrpfc pod aćrG" 
sam : R cd n io s  (Sto* 
m ianka CJj 1’ij^lL

'T{?ub!ony pasaport 
« • Łii®vs8ki na n  
i-'iotroffi'Skiej ZtffU 

proszę zwroc'C i?. 
wy n ag ro d zen iem  pod 
aureso in : Satrtyos (d. 
Karpacaa) 6—1.

I ąaaaB ' Sorzadaż 1

2gauion3 
czenie 1

zaśwJad* 
lagoine 

M 98 na naz Laoho* 
wioaa C zesław a ua ;e- 
w aźaia  się .

Zam ien ią  now y tap  
cz sn  1 nocną sza f 
* a  opał. T z e a -  

k auzeao  (l'yecnba*d« 
suwśJtn) 31-8 ,

Zamienię BzałkęD 
oiurEO 1 inn® rze - 

eay na ooa  ̂ mo cio*
brq «̂ «ceroWKęe J a -  
s iask io  ( ją a iń sk ie g o ) 
i-« - (L  1

Zauałoaię na cira©w0 
dwa kape&usä« 

sa^aKl© n.««ces brą^o* 
wy i szaro*niQb!ee({i 
GerYećii? (Parkowa) 

feoio Uossy,

JF«iiiienif «podoje 
*■ czarne n« mai®* iMt na apódaicakę i 
OłUAUę. Z«;łoS£Oilia w 
cjĄgii u  <ta t do Adm, 
«GoAca* su) „Wowo*.

p e k tro te c h n io z n H  
oraoow nia  J s n

nymssewloz Ilias 
(d. Z am kow a) 10 ku 
pnie materiały >n- 
italßoyjne. 1

|£ n p !ę  (jarnitar mę* 
sz i oiecnny u a 

w erost śp e lń ł now y 
Zgfos?enias Teki a 
Io w  (T o k a rsk a )  4— 
14 koło Uadnft.fiSi e«o 
m o s tu '

J/a-Ję k csau la  nje* 
sfeą Kr. 87, o ras  

g  r n -tu*’, rojsnalar
Hre ni Basscavi- 
ö.iaua ( ć ,  W Poh u- 
l» n ta )  S , sk le p  na-
t>3VF0ilc

Knoic filc, b a p e in -  
e?,e filcowe i ob* 

rz y n k l 0=®-. .Ięraoto (Św. Î aaoego) 8—81

Kapię  fijbo wymię* 
n ię aia d rsev re : cfciragfyBtóf atol«« 

pod ra iio. dute iust- 
to i duży hw at po* leojowy. O fe rty  co 
Ad mi fi „Gońca* oocl 
o A ioyzyQ«

podszew kę. t a  
* k-et z ie lo n ą  
lub podobiżą. Godi- B3:no (d9 Micktewi* 
®aa) 62«“*ä,

Uwaija I K upię »o* wiecki b u t s le* 
woj nogi, c h o lew a  brezentowa, - soóu 
gum ow y Hr 8D*-J0 
int> zam ienię a a  no® 
we pófboeik l. PyUrao 
(Z aw a ln e )  4 -1 2 . od 
gocł». 4 pp.

| P r a c a  |
|nteligeAłńa panlen- 
■ ka. tiado ssyó ee
rowatf, reoerow itó 
bieliznę ooszu uje 
o rscy . * N aiohŁtam ] 
i a bo braw oow a w 
dom u F n s k a w e o for­
ty cło Adm. „Gońoa® 
•ub »Szycie*»

A Jlo d y  WykSztałoo* 
9 1 n y  w yjetlaio na 
W'öä Z a i r e s  g! mna* 

! lęzy&ł obc»
o -öl Iw« północ prSv 

g o sp o d arstw  e. W a-
ran k i »IrrOrauc. Z g ło ­
szeń 1.« do Adm „G oń­
ca* port „P P  ®

p o tr z e b n y  dc*abł»3'lu rn u cha 
nieśnego CJnl?erdi6e
to (Oniwereyteofea ) 4
D o b o ta ’k ^Gtoy « 

m • ^śale ootrseb- 
c y  Może b y ś  e t«7- 
,szy  b ez  rodg lny  
Dam atraytnanie « 
wvnagro ’aen'®. Da 
ugóliSfcfo (d- 3 .C{ft 
Sło-n»aok* )  , JA 88 
Porozum ieć gi$ od 
ęto fz 17-20 ' 1

J ^ a k s w

N*

j L o y a l e
p o s z u k u ję  1 — 2 (>o 
® kot a 
nośoią b u c h a ł lub
boa, ę? r 0jo n te : Ciur-
B p ń to ' ( / .« k re to w iJ,
V iv a lsh io  (Wiwul-
sk ieg o ) I orRylejj- 
łych Pośredn ictw o  
wyaegroŁlsę. ( jfe r ty  
dó A aańa- „Gońcu 
pod WJ. D,ft

P okój ttmoblow&ny 
potrR cbny ^Ja so 

Udnógo. w y p łaca ln e ­
g o  lo k a to ra  P o laka , 
o f e r ty  do A 4ra!a  
Q0ńcaa pOv3. wO koli- 

Ja Aróimi«4ol& »

P o 8subuię  polio;»
prsy ai ar* z ej 

oaob;«* O fe rty  do
A im« wttoAc«ft pod
yS a m o tn y  p« n Qo 1

O G trz.cbaj.ę acaeblo" 
■ w anago pokoj u 
dla.Solidnej. Oferty 
kierować do A um ia. 
„GoAca® i>oź ,Soh4-
au-o

lir^ędułK po*3u^uje W poiroju umeblo* waaego » oaoouym 
w e^ctem - O fe*ty  do 
Adn*.in, „Gońcu* pod 
./-.i '.-  1

2') ii o g o s p o ­
darstw «  ootrao- 

baję w ełnrazym 
wleim bez ro-iaiay  
n racow nika  O fe rty  
S 'fä d a d  T ó a tro  ('Oo* 
: tr a ln a  ) 0 — 6. S i.
PetkevJd:u3- 1

Natyciim  u s t sil po* 
tra e b n e  p racow ­

n ice  do robó t o g ro d ' 
n cayoii W ynagro­
d zen ie  dob re . O ferty  
s h ladach Z w»e r a -
n iec . S n ito a ą  (S o ł 
tańska) 17. i

Natychinlftsfc są  p o  
trteoae 2 in to li- 

g e u t^ e  o a n n y  t i  oan  
do  po lsk iega  o ia ją iku  
na  L ’.tw io. F raca  d la  
o ań  przy  doinu. Wa 
runu i dobra fcfo&ią 
( e a ń s k a )  1 9 - ß i Q„ 
iurxa«„ od j 8 - : ’0 J od 
2—4, Wyjazd- w n  ę ­
dz clę . "

P ctrzebna dz'ew* 
CiYoka cło 2 l e t ­

n iego  dAlocka ua  
parę  godzi n d«len* 
nie (p o  połudn*a) 
W ynagrodzeń  ts bac 
dno a o b re  MmdaUgo 
( la w u , Słowaci? e g o )
-7 -17 , u.t e . i0 -14.

0

P cszu-iu ję pomoc- 
Picy domowo 1 

Z gfassać  się z re fo - 
renojfim l: Pylim o (*it 
Z a w a ln a ) Ji- 2 f f - - 4 
atłTep na-Hiou» 8

Potrsöbn i wykwa* 
lifibow an! fu rm a ­

ni do ro4Zroien»a 
lem on taJy  ou fa ­
b ryk i wód gazoivyoh 

„No?ia- W arunki 
dobre , m onzuauie z 
e le k try c z n o ś c ią« wo­
dą. Z w racać się do 
d y re k to ra  v? godz . 
17-19. Aufcitalöni (et, 
K opaniea) 12a n i’ t-

Potrzebną paatums 
k s  c o  kóa. | tata** 

nas (JbctooBQK) i —‘i4

H M ü Y H T  
do S2ycia

naprawia szybko, 
tanio i fachowo 
„Astra“ Sv. Jono 

v^vv. J a ń s k a )  11-
tray] muje ofObnc 
raooay do «p*wan a

(szweifiOcraniA).

prywatne lesci® o* 
«aa-a na maSśy* 

ute lęzyków  ob 
cyeh- Gpcifr^’no
tvlic îeif’esa 5 T ffi

1 iiaadgi ifnmw |

D r. Med

Haiiiiiisn Sielifel
Choroby skórne i w«- 
•lerycsue
• C 7«jo3 u n to  w s k a i i £ 
ci. i*. Preyitnu> oó. 

• od l—i.

*1 fragh oykhśo'1 X*a- 
v  fc le ra’ę row er?  
u a goraoo m asavnv  
de szycia  wóz 
dzieo1 n ne  K e lra rii a 
(K a !w a ry ;s i:a )  0 9 -8

f  aarngsüiiiHE I

Sa a ty a  la teU g o u t
n y . p rz y s to jn y , 

pragńi© noznać  pan 
ile lafc 17—0 o o® 
•iobnycii w a lo rach  w 
ce»® towarayskui 
O fe rty  jó fotogrK.J» 
do A dm !u. „Goiioa 
poci „Młodość*.

j L e k a r z e j

Sf. (Bfliawiß Slelas
^ h o ro o ?  nerwów® 

i w ew nętrane  
śy .  Jo Im bo ( a f f  Ja  
tuba) 10-'*2.

m uje od lo  do 18

Or. Orłowski !ia®aa!i)
9 rsy jiń a ]0  od go os 
3 tio 10 cr.no od 

3 pp- do  fjw iooa. 
G adlonno (ci. Miesie 

wicza i 39r^4._
G a b in e t

ftentganotfriki
Or. led. I. Sniiiiiisia

FiÜoa (Z am k o w a) 
N r 8 ta. 9.

Gd godz* 9 ==> 12V 
i od 18 -  19

Dr, Mea.

Wikior Piesku
Uhorob.? n s f s s o ł e  
i e ew a ą ttB n e . l / o i ’ • 
l l ’o r jo w a l 30 8 m.-Ł<i 
U rtlvaaje  od 12 — i 

. iG * i7 .

S a b in a :
R a n td a n o u rsk t

Or, E. Hi*łikS2?c
t’ylios© g  (4  i t B j  

sa lK r. 22-“®. -
04 g©1z. 1S—iT.
S?. %  % m m ..

fc> «tö. ßsyetes .t fe'u- 
nii'S U «?. Bo 

Choroby s k o r r . w r  
nervozne  4 nfo*ow« 
5 y. Myfeol® f ś w . M‘* 
chelak’) 8—1. Frayl* 
fdiijo r d ł-oiiy, 8-“13 

• 38-19

3?. 8. ttUssiicuw?
O horobv to b  Sees 

«fcassarie *Ca5ioad I Kasstä̂ c - 
»a! 7—7.

'.Vvnowif» prarSłei*
ć»d 0 -1 2  15—Y; -

0»r Kie©
ZypMl Äaärfwit;

äpee.; weneryczne 
{ sk ó rn e  

P rsy lm alo  o d  9 -  J. 
i 15-28,

?Ilf«8 f  a
15 — 2,
Dr. Med.

Saslaw Markiat.c;
Choroby sk ó rn a  ww- 
üöryczn© »edlm in«  

Miokfowica® I * 
Toi. 997 od ro(‘*“a 

- 18 • od 15—Iłś

i i k u s z e r k '  j

Maria Srzeiis*
iubartö (d- (sra*. 

dzkal 27—-J. 
Zwierzyniec.

i. Kwtaoas
O laniu (d. 11 *■ 
ie n ie rnia) 4—4

Maria tâ sarawa
przyjmuje od 
rano do 7 w. Ja- 
siiiskio (d Jasi;«- 

ikicijo) 7 —

& Süalswsüä
Rilies (d- Zain- 

kowäri zfc—L>,

Bl Rasiis'iä
ßTo.ro (d. Bwovrs-i.»*. 57— •

Sr, I Btsliki
Choroby wewa^traQ' 

i tobics©  
t*rsyjasuie oi IS'*ib. 
V üniana  (W iłeA e t« )

t i r  6 ßj. 6,

Sr. I. üjyaiewiß
C horoby akórno 
weseryesao prsy j 
m aję  od 8 do <8 ł oo 
17 -1 9 . F Hi on («4
Zam kow a) 7—1,

Szafą rezbie* 
raną 

d-drzwiową za 
mienię na ©pak 
denedyktyniij (<t 
BonediknńsSal
37—Nr. 9 i 11

OoHli! SgłeUUti* 
iüoJywä tlifiiń

jiac-ji; 
do i

ńl, Gtdiudnp 11**& {I jćęlr©;. Triefe aj*: 
i AómjijirirseJ« < zynu« od godz 7 do 

Aćmlni,! a*.:,- — SO fen, S»-

•f>da5U-v Naezclny 42, Redakcja 
Ifi-Jopró.-z nie Izie! i śwjątj Ceny 
ms 12 s?1'*»:!'. Yńnćnijtiacja ni

3, Idrnjn'sSracja 7-09 Ekspedycja 64>9j Goda.ny przyjęć w sprawacit - iąkcyjnycfe od 19 do (5, .Rcdaktot
ogłoszeń: M'jersz milim, aa 4 sir. J2 f«n., handlowe « 106 proc, drożej, '/.* podanie »dreu  ó *

» uwzg'ęcais zanhzełeń co do rósnrieszćzenia j tewnine ogłoszeń.


